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POSIEDZENIE RADY SPIRYTU
SOWEJ.

W arszawa, 22. 11. (AW.) Dziś
przedpołudniem  w  mim. skarbu  od
było się p o jed zen ie  rad y  sp iry tu so 
wej, na k tórem  w icedyrek to r m ono
polu sp iry tusow ego p. B ukow iński 
w ygłosił referat o  gospodarce spiry
tusowej. W ybrano  kom isję z  8-miu 
osób. k tóra  będzie ob radow ać  nad 
re fe ra tem  p. B ukow ińskiego.

 o------
KARTEL l e w i c o w y  

W E FRANCJI.
Paryż, 22. 11. (AW.) W ydział w y 

konaw czy  partii radykalnej 'W d e 
partam encie S ek w an y  przy jął 145 
głosam i *-ezoluoję poleca »ca z oku- 
zji zoliżających się w yborów  do 
Senatu w znow ienie kartelu lew ico
w ego z  udzaałem socjalistów. Za 
korrtorezolucją polecającą sojusz z 
blokiem  narodow ym  g łosow ało  92 
członków  strooniotjwa radykalnego.

KONKURS.
Prezydjutn M agistratu w  stuł. n .  L w ow a ogłasza niniej'szem Konkurs na 
posadę  k usto sza  .M iejskiego M uzeum  Przem ysłu artystycznego*  w e Lwo

wie w VIII stopniu służbow ym  z poboram i tej kateg jrji 
P o sad a  b ęd z ie  nadaną  narazie prowi zorycznie a po roku zadaw aln ia jącej 

służby  m oże ew entualnie nartąp ić  s faDilizacja.
K andyaaci winni posiadać  następujące w arunki.

1. Ooywatelstwo polskie.
2. N arodowość pclska
3. Nfeprzekroczony w iek 40 lal.
4 N ieposzlakowana przeszłość
5. P >wody w yższego w ykształcenia, poparte  pracam i naukow em i 

z zakresu  m uzeologji i sz tuk i, r  J a s z c z a  z zakresu  przem ysłu artystycznego.
Pie/w szeńsiw o będą mieli kandydaci, którzy poza powyższymi wa

runkami wskażą się nadto pow ażną praktyką muzealną
P o d a  ue .ao p a trz o n e  w curriculum  vitae i należycie udokum entow ane 

natęży w nosić  do Prezydjum  M agistratu  kr. st. m. Lwowa w term inie do 
31 grudnia  1926.

W e Lwowie, dnia 17 lis topada  1926 
3266 P rezyden t m iasta

J. Neumatin w. r.

Wzroi t nastrojów opozycyjnych względem rządu.
(Telefonem od n a izeg c  km espendema).

W arszawa, 22. listolPiadaś.
W edług opini' krążącydhi w  sfe

rach P arlam em arn . stronnictw a, 
które u stosunkow ały  się opozycyj
n e  do rządu na prawicy, centrum  
i P P S  ujawniają noectnie teudenicje

do silniejszego jeszcze zaznaczen ia  
sw ego s tan o w isk a  negatyw nego  
wobec Rządu. U w łaszcza n ick tó re 
ugrupow ania 'praw icow e w  związku  
z wyborami na G. Śląsku zamierzają 
zgłosić  szereg  w n iosk ów  nagrycb,

oraz domaga^ sie wydania ustawy  
znoszącej dekret Prasowy. W  ciągu 
dftia dzisiejszego p rzed  p o siedze
niem S e jm u  w szy stk ie  kluby b^da 
się naradzały nad sytuacją polity
czną,

BihftS handlowy Polski zapowiada się pomyślnie.
(Telefonem od naraaego kor espen dema).

W arszaw a, 22. listom da1.
W  rwtąztku z pogarszaniem się  

bilansu handlowego odbyła się osta
tnio konferencja międzyministerialna 
pod! pfrtzewo^lniicTwem wiceministra

prtzi m ysłu  i  handlu  Ltołezała, -na 
k tó re j po “dokładnem  zanalizow aniu 
w szystk ich  czynników  naszgo bilan 
su handlow ego w ypow iedziano o- 
iPinie, że bilans bandiowv Polski na

szereg  m iesięcy zapowiada się pe- 
mtysmie. P ostanow iono  p rzystąp ić  
do udipowiebniego system u  p rac  
p rzygo tow aw czych , ab y  bilansow i 
temiui zapew nie rnaximum trw ałości.

Przebudowa imperium brytyjskiego.
Londyn, 22. 11. (PAT.) P ra s a  

xt czora jsza  podając sprawozdanie 
kotałsti Kinisjtytucypiej konferencji 
imperium brytjjskiego w  dalszym  
ciągu podkreśla infcresiiijące posta- 
nio-wiieruit konferencji zalecające 
w prow adzen ie  system u bezpośred
niego i .asobisiego kontaktu między 
rządem jegr królewskiej m ości do- 
■rtiujów a rząd-m metropolii. Zgod
nie z  now em  postanow ieniem  rząd 
metropolji pozostając nadal rządem  
i-Rprezenonącyin koronę nie będzie 
potnpsił odoowiedŁiałności agenta 
rządów dominialnych W ielkiej Bry
tanii. Z tego ty tu łu  w szystk ie  rządy 
dominialirne upraw nione są do u trzy
m yw ania  w łasnych przedstawić iefi 
dypk m atycznyeh tprzy rz ą d  ie m e
tropolii. Zm iany pow yższe przepro-

w adlzore drogą u staw odaw czą  po
ciągną za sobą zmiany tytułu kró
lew skiego z ktoreeo usunięte zosta
nie sł«w o „and“ .,akotęż tytuł kró
lestw a ,,G reat B ntairi and Ireland11 
(W ielkiej B ry tan ii i Lnlandjij, któire 
w  ten sposób podniesione zostaną 
do stanow iska równorzedniego do
miniów. ,,Q bscrver“ nazyw a teg o ro 
czną konferencję iiiuperjmni zjazdem  
historycznym  i podkreśla jeduom yśl 
ność przy postanow icińacl określa
jących nową strukturę mperjum, 
jako w yrów nujących  różnicę i (za
cieśniających jeszcze bardziej węzły' 
'Zjediuoczenia, oraz budzących zaufa
nie w pfeys.złą w ydatniejszą w spó ł
pracę członków  ::!iripeirjum z m etro 
polią. „Sumday T im es" w ypow iada 
pogląd, że jeżeli w  przyszłości kon- j

ferencja im perium  będzie ta k  jak 
obecnie harm onijną, to w szelkie o- 
baw y o  przyszłość państwa bry
tyjskiego zostaną rozwiane.

Londyn, 22. 11. (FA T ) N ow y u- 
stró, brytyjskiego impe-.nim został 
w  Kanadzie przyjęty przychylnie.
Pocrobnrte z gorącem  przyjęciem  
sp o tk a ły  się  uchw ały w australij
skich sferach oficjalnych, które  je
dnak  uiważają, że rówinorzędhość 
ipitawnopańsitwowego położenia do- 
mimihwy nie oznacza rów ności co do 
m ocy zaw ierania trak ta tó w  o zna- 
czniiu m iędzynarodow em  w  spraw ie 
neutralności na w ypadek  w ojny itd.

 co -

NUNCJUSZ PAPIESKI W W AR
SZAWIE ZOSTANIE KARDYNA

ŁEM.
Rzym, 22. 11. (A \\ i |.  Na najbliż

szym  zebraniu  K onsystorza dnia 23 
grudnia b. r. nuncjusz pap:cski w  
W arszaw ie  ks. mou: . Laur, miano
wany ma być kardynałem.

 oo -

WYTYCZNE POLITYKI AGRAR
NEJ.

W arszawa, 22. 11. (A W J W  zw iąz
ku z ustaleniem  jednolitej linji w  
dziedzinie rolnictw-a i polityce rolnej 
maią być  zaproszeni do w spó łp racy  
z mwwsiterstwein rolnictw a p 'of, Ja
worski i Krzyżanowski.

 oo------
KRÓL FERDYNAND RUMUŃSKI 

CHORY.
B u k aresz t, 22. 11. (AW). W edle, 

doniesienia dzienników stan zdrow ia 
króla Ferdynanda daję pow ody do 
poważnych obaw. W ezw any z P ar 
ryża słynny  cnimurg prof. Lenne ma 
zadecydow ać ozy: można poddać 
króla operacji.

HANDEL POLSKO - ROSYJSKI.
W arszawa, 22. 11 (AW.) W' paź* 

dzierniku br w ysłano  ogółem z P o l
ski do Rosji' 2.486 w agonów  to w a
row ych, z  czego 2.387 w agonów  z 
w ęglem . W  tym  sum ym  m iesiącu 
przyw ieziono z Rosji do Polski 872 
w agonów  tOvvarowych, z cszegc 784 
irudy żelazinej. T ranzy tem  przez P o l
skę przeszło w  tym czasie do Rosji 
381 wagonów^, w  kierunku odw ro t
nym  584 wagony'.

Notowania giełdowa.
Dolar w  wolnym obrocie 3WS

22 b. m. w. W arszaw ie  8 995 zł. — 
w K rakow ie 9 01 zł. — w e L w ow ie
9.00 zł.

Urzędowe notowania giełdy war
szawskiej. D olar transakc je  8.99 — 
sprzedaż 9.01 — kupno 8.97

N ow y Jork transakcje  9.00 —< 
sprzedaż  9.02 — kupwo 8 98, 

Tendencja niejednolita.
Zurych urzędowy. N ow y Jcrli 

5.1875; Loiidym 25.1475; P a ry ż  18.ó5j 
■Wiedeń 73.10; P rag a  15.35; W łochy 
21.275; Betgja 72-10;. B udapeszi 
72 60; Sof ja 3.75; H.olandja 207.30; 
Oslo 133.10; K openhaga 137.20; 
Sztokholm  138.50; Hiszpania 78.60; 
B u k aresz t 2.825; B erlin  123.10; Bel
grad 9.145.

Pogicłda nowojorska. W arszawą  
11.75; Londyn 4.84 15/16, Par^fl 
3.62; W iedeń 14 1/8; Praga 2 9o25j 
W łochy 4.15; Betgja 13 90 Bulda^ 
peszt 14 l/S; S zw ajcaria  10.28.5, So^ 
fia 0.72; Holandia 39.97. Oslo 25.62; 
Kopenhaga 26.63; Sztokholm  26 69; 
H iszpania 15-15: B ukaresz t 0.545J
Beritn 23.735; B elgrad 1.7675,

I i
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Żydowska kolonizacja na Ukrainie Sowieckiej.
M oskw a, w  listopadzie.

Do cieK iw ydh poczynań w dzie- 
idiZi':,nde rozw iązania sp ra w y  rnndej- 
szuścy narodow ych w  Z. S. S. R. za  
liczyć należy p lan  kolonizaoj5 ży 
dow skiej.

W  ogotrośoi rada kom isarzy  lu
d o w y c h  przew iduje osadzenie na ro 
■li 1U0.000 rodzin żydow skich, przy- 
czein  pon iew aż bardziej zw artą  
m asą  zam ieszkają żydzi w  za-Jio- 
dtóieh i południo\vo-zachodnich czę
ściach zw iązku p rzeto  niem al cały 
c iężar kolomzacjii spada na ziem ie 
b iałorusk ie  i ukraińskie.

S p raw ą p rzeprow adzan ia  tej ko
lonizacji zajm uje się t. zw „Urlkom- 
z e t“ (.Komiiteu d o sta rczan ia  ziemi 
żydow skiej ludinoścń pracującej) pirzy 
piomocy szeregu  żydow sk ich  insty- 
tuciyj spo t ocznych ja k  np. Ica  O r
tu, O kora etc. W obec w ielkiego 
za in te iesc  wajnid mac żydow skich  
ispraw ą tą  w  ostatn ich  czasach, wy 
żei w zm iankow ane organizacje s k ie 
ro w a ły  do p racy  n a  roli 6.000 ro -  
Jziirt żydowskich),. p rzyczem  w celu 
osadzen ia  tej gruipy kolonistów  na 
roli potrzeba mrzyjdlzialu 95.535 dlzie- 
siędiin, z  k tó rych  jaz  obecnie urząd  
kolorrzacy jn *  w y i” a c z /f  33.935 
dziesięciń.

Ma posiedzem n ,,Uirkomzet“ w  po 
łow ie s ierpn ia  stw ierdzono pew ne 
fcomipilikacje, k tó re  u trudniają priz«e- 
praw adzertie  zam ierzonych  p lanów  
a m ianow icie, okazd lo  się, że  ilość 
ko lonistów  żydow sk ich  poza te ,y -  
itortjum U krainy  nie m oże w  rolni 
19E27 przekroczyć lSezbir ty siącu  iO- 
dzin., z a ś  w  roku  1928 trzec i, ty się 
cy . T ym czasem  na  te ry to rium  U- 
k ra in i w  iyrn  okresie  plantuje się 
osadzenie now ych  6.000 rodzin.

Takie plan y  kolom zacyjne budzą 
pow ażną  niechęć i o b a w y  w śró d  lu 
dnioścf ukraińskiej, tem bardziej, że 
kokmifzacy tej podlegają bodaj naj
bogatsza  okolice U krainy  (okręgi 
cheoisońslęi, zaporoski, krzyw oiiskj), 
p raw dopodobnie ze w zględu na  bo
g a c z a  naturalne tych  okręgów . P ro  
te s ty , k tó re  wyisial do w ład z  c e r1- 
tra łn y ch  rzląd chiarlkowstói pozostały  
bez  echu.

(K cresp. „K urjcra Lwowwkiego“).

jętnej kolonizacji w  P a lestyn ie  — 
m a pow ażne znaczenie poetycznie 
dla w ładz  cen tra lnych .

Nie ulega w ątpliw ości, że uikrai- 
niizacja N S. S. R., k tó ra  poczyniła 
w p ro st nieoczekiw ane postętpy j. mo 
że s tać  się z  czasem  pow ażnym  
czynnikiem  rozbijającym  jedność Z. 
S. S. R., witania jest n/iechętnh'e 
p rzez  centralne w ładze  w  M oskwie, 
Z jaw isko to  je ś t t^mbardteiej niebez
piecznie, że w obec zw ycięstw a  Noo-

mapy, opierającej się  n a  ludności 
w iejskiej, do głosu  dojdą elem enty 
m iejscow e mero S3rjs kie, co jeszcze 
bardziej rozw inie  tendencje sep ara 
tystyczne na Ukrainie.

Tynn w łaśnie dążnościom  au fo 
ch tonów  Sow iety  zam ierzają  p rze 
c iw staw ić  dążności koncen tryczne 
ludności żydow skiej Kolonie ż y 
dow skie mają zapew ne g rać  rolę o- 
środków  kom nnistycznyeh , u łatw i sr- 
jęycyahi przenikanie do wsi temden-

cyj party jnych, z drugiej zaś stromy 
zw alczać  m ają separa tyzm  wsi U" 
kraińskiej.

Je s t jednak rzeczą n ad  w yraz  \va 
tpiiwą, czy zm iany te będą 
fcc. LUdiirość bardzo ostro przeciw 
staw ia  się tym  planom koicniizacyJ’ 
nyni, a przeprow adzanie ich
mocą może doprow adzić do komik
k tów  między kolonistam i a LiKJi>" 
śoią co gorsza zaś może na tereni-' 
U krainy zniwec-zyć dzieło Neomśnh, 
polegający na zdobyciu sympatii 
was- dHa rządów  ko-m tetyoziiY ch.

A O.

Program prac Sejmu i Senatu
W arszawa, 22. listopada. 

J a k  w iadom o, Sejm  odby ł d w a  
posiedzenia po o tw arc iu  sesja, a do 
tej chw ili nie jest ustalane, k iedy  
odbędą się  następne zebrania. N ato
miast bardzo pilnie pracują k .misie.

Komisja budżetow a z a ła tw iła  już 
b u d ce ty : P rezy d en ta  R zeczypospo
litej, Sejmu, S enatu , prezydljum  R a
dy m in istrów , Najw. Izby Kontroli 
P a ń s tw a , m in iste rstw a  s p ia w  z a g ra  

'niczmych, a częściow o minśsiłerstwa 
ro ln ic tw a. Podiew  aż  s ta ło  się  to 
w sz y s tk o  w  ctą<gu 4 dni, y rze to  wi- 
diać, ż e  tem po  p racy  kom isii je s t 
b ard zo  P ospieszne.

Program prac Sejmu w  bieżą
cym  tygodniu jest następujący: 

P rzez ca ły  tydzień obradow ać 
będzie komisja budżetowa, opraco
wująca dalsze działy preliminarza 
b u d że to w eg o .

W I N U  R I E D L A

Kolon/tecja Ukrainy za pomocą ży  
wiiółu żydow skiego, częstokroć zu
pełnie nieprzygotowanego do pra
c y  rolniczej niewątpliwie posiaua 
cha-akter poliity lazury, ekonomicznua 
bowiem  -trona kolonizacji z,iem u- 
kraMskiloh nSetylko nie jest uw zglę
dnioną, leoz ipnzeciiiwtnie wiprust l e 
kcew ażona. M ianowicie lekcew aży  
s ię  głód) ziem 11 Ludności roHiozej Po  
dola, KijowsaczyiZny, Gzennchiuw- 
szczyzn y i W olynta sow ieckiego  
Dziesiątki tyisiocyjmdlnośrt tej, bę
dącej pile* wszorzedinym materiałem  
ro linii czym , zmuszono są obecnie do 
emigrowania poza granice Ukrainy, 
na Syberję. w  posHuikiwanfe ziemi 
lub też do miast w  postukiwaniu  
zarobków, zwiększając już i tak  
wielką liczbę bezrobotnych. AJ-e w  
tej sprawie, jak w e  w szystkich  in
nych dziedzinach, interes gospodar
czy został zepchnięty nk plan drugi 
w obec w zględów  natiury czysto po
litycznej. Kolonizacja żydow ska w  
Sow etach przeprowadzona istotnie 
umiejętnie i z wielkie mi nakładami, 
tak że niiejedino-knotnie na zebraniach 
emógraej jnych tow arzystw  żydow 
skich pjrizecśwsiawianio ja nieumie-

Dnia 23 bm. zbierze się  bomisia 
ochrony Pracy i na p ienvszem ' 
sw em  posiedzeniu w  obecnej sesji 
se jm o w ej Poza rozdżiałem  re fe ra 
tów  ro zp a trzy  p ro je k t u s taw y  o 
inspekcji p ia cy  i zajmie się  spraw ą  
funduszu bezrobocia.

Na 24 om. zw o łan e  zostały  komi- 
Sj©: administracyjna i konstytucyj
na P ierw sza  za ła tw i w  drugicm  
czy tan iu  ordynację w yb orczą  do 
Rad Pow iatow ych i Rad miejskich, 
drugo ustali interpretację art. 44 
Konstytucji, którą  to  kwesfcję z p o 
lecenia Rządu, w y su n ą ł na p o rzą 
dek dziunny Klub P ra c y .

D nia 25 bm. komisja w ojskow a  
rozdzieliw szy  re fe ra ty  i w y b ra w 
szy  czitanka do głównej komisij re-  
kw izycyjnej zaznaiomi się z obeepa 
organizacją dow ództw  i jednostek: 
taktycznych, 0q jest ntezbedne przy

o rra c o w a n iu  u s taw o d aw stw a  z ó 
dżiny w ojskow ej.

P oza tem  W przyszłym  iygodn u l  
odbędżie się posiedzen ie ;' kb«*i -d 
sp raw  zag ran icznych , oa k 6 
jpk już donosiliśm y m in is te r sPr^ ■ 
zagr. Zale: ki w ygłosi e AsPoso >.a 
tem at stosunków  politycznych  z 
zagranica.

S en a t nie nró-ąieje. W  iiblesiiy.-n 
tytodinsu jego  kom isja ska-rbow o - 
bndlżeJowa p rzep row adzała  rew izję 
sp ra w o z a a ii N ajw yższej iżby  Kcń- 
troii z dlziałahiości 'Po-szczególnycii 
m in is te rs tw  w  r. 1925 a  kom i-ńi 
sp ra w  zagran icznych  i w ojskow a 
o p ią c o w a ta  tra k ta t gw arancy jny  
polsko . rum uński. P rące  tg  k o n ty 
n u ow ane  będą w d a lszym  ciągu od 
22 bm. Począw szy-

K o n g r e s  U l n d o  w e  L w o w i e .

L w ów , 23 listo.nada.
W e ' Lw ow ie o ora dow al w  piątek 

i sobotę II. kongres ukraińskiego zje 
dnocżerJa narodor o - demokraty
cznego w  obecności 217 delegatów  
z M ałopolski, W ołynia , P o lesia  i 
Cheltiiszczyizny. O brady  zagaił p re  
zes „llndo” d r  D ym itr Lewicki, któ  
ry  w y g łosił referat polityczny i 
p rzedstaw i! stosunki na ziemiach u- 
kraińskiich w  Polsce, Rum unii i 
C zechosłow acji.

'V dyskusji z ab r al p ie rw szy  głos 
dr. W łodzim ierz R aczyński, M óry 
w y ra z ił się k ry tyczn ie  o obecnej 
polityce .kierO'VTiictwa „Undo“, je 
dnak w ę k sz o ść  kongresu  aprobo
w ała  d o tychczasow ą politykę kie
row nic tw a.

U chw ała  ko tig icsu  zazn aczy ła  ne 
gatyw ne stanow isko wołieę aktów  
m iędzynarodowych, nie będącycn w 
zgodzie z  w olą społeczeństw a ukra
ińskiego.

Co do Ukrainy naddnieprzańskie* 
kongres w y raz ił opinję, że w  obec
nych w aruinkach niema tam suw e  
renuegn państw a ukraińskiego —- 
niemitrej rezolucja podnoś’ koniecz
ność onjentaęji zasadniczego czyn
nika Ukraińskiego tu  w  kraju  w  k ie
runku  odzyw ającego się tam  p roce
su uśw iadom ienia narodow ego.

Rezolucja w zy w a  prezydjuir do 
nawiązania kontaktu z temi terytor
iami narodowemu które znajdują sr> 
w  położeniu podobnem, co społe
czeństw o ukraińskie, a to celem 
stw o rzen ia  frontu jednolitego.

W  drugim dniu obrad, po w ygło
szeniu refera tu  kulturalnego przez 
prof. Hałuszczynskiego i ekonem i- 
cznego przez inż. Pawłykcwskiego, 
zjazd zamknięto.

Plrzed zam knięciem  zjazdu w j b ra 

no kom itet cen tra lny  „Umd:o“, do 
k tórego w eszło  40 osób. P rezy d en 
tem wyjbi utiy zosta ł ponuw nie dr. 
D ym itr Lewicki, w iceprezydentam i 
dlr. A leksander Maritczak, b. poseł 
H ryń  Terkaszaw eć, sen a to r Czer- 
kawski, dr. Trojan i ks. Kunicki.

Di*. K ost Lewicki, k tó ry  do nieda- 
w na zajm ow ał w ybitne stanow isko 
w* ruchu ukraińskim  nie został w ca
le w ybrany do komitetu centralne 
go. Zarzucają mu, że pozostaje w  
stosunkach z redakcję  pism a opozy
cyjnego „R ada“.

TROSKLIWOŚĆ PO NIEWCZASIE 
K atowice, 22. 11. (AW.i R ezulta

tem  pobytu w ojen  ody G rażyńsk ie
go w  W arszaw ie  będzie utworzenie 
specjalnego referatu dla s. górnoślą
skich przy i-ządz'e centralnym w  
W arszawie, przyłączenie pod wziglę 
dem adm inistracyjnym  dio w oje
w ództw a śląskiego całego powiatu 
będzieńskiego t. j. terenu  Zagłębia 
D ąbrow skiego, oraz otoczenie w ięk
szą opieką rządu śląskich związków  
zaw ódow ycn jako też organizacyj 
społecznych.

BisKup kościoła narodowego ks. Hoćur 
pobity przez akademików.

(Telefonem od naszego korespondenta).
W arszaw a, 22. bstettada.

W czorai o godz. 11-tej ra n o  w y 
znaczony z o s ta ł w  sali kino+caiiru 
„P an $  ojłczyt biskupa polskiego k o
ścioła narodow ego w  Am eryce ks. 
H odura. G dy  na  m ów nicy  unaza ł 
się biskup Hodur na sali roz leg ły  
się gw izdy i okrzyki. N astępnie gru-

xox<>

pa d em o n stran tó w  - akadem ików  
o p an o w ała  m ów nicę. P oaczas te&o 
wywiiąizafa się bijaryka. BiskuP fio - 
aur i jego towarzysz ks. Bcriczak 
zostań dotkliwie pobici. O stateczn ie  
w k ro czy ła  policja, k tó ra  d o k o n a ła  
szeregu  a resz to w ali,

Demonstracyjny zjazd włościan
litewskich w Wilnie.

W ilno, 22. 11. (A W ) W  zw iązku 
z w yznaczonym  na dzień 23 b. m. 
zjazdem w łościan litewskicn orga- 
.lńzatonzy jego zam ierzają  dokonać 
demonstracji o charakterze politycz-

pod w arunkiem  w ypłacenia  im ko
sz tów  podróży . O rganizatorzy , mi
mo, iż posiadają pćwtne subsydia nie 
m egą zaspokoić w szystk ich  żądań 
i dlatego w  agitacji onzedzjazdowej

nyin. Zjazid p rzygo tow any  by ł od posługują się argum entem , iż o ile 
daw na odpowiednia akcja w śród  w ieś nie przy-zlc  sw ych delegatów  
L itw inów  zam ieszkujących pow iaty  do W ilna, wsie pozbawione zostaną 
B raclaw sk i, Święciański, Wilejski. szkół.
Trocki, Lidzki. Grodzieński i Suwał-1 
sku W łościanie p rzybędą na zjazd <
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ircszystcść rf-mej rocznicy Obrony Lwowa.
L w ów , 23 listopada. 

U roczyście  i z pietyzm em  dla 
•I elnej c h w a ty  przeszłości m anife
s to w a ł le so  roku  Lw ów  z okazji 
ósm ej rocznicy sw ego o sw o b o d ze
niu. P ro g ram  obchodu rozłożony 
zosta ł na niedzielę i poniedziałek, 
Kióre lo dnie w y p e h r ł szereg  (Pięk
nych i p odn iosł’ :h  u roczystości. Za 

Bhiaugurow alo .ic
UDEKOROW ANIE KRZY7EM 

OF:RO N\ LW OW A BUDYNKU 
GMINNEGO W ZAMARSTY- 

• ANO W IŁ.
|g d z ie  w cz-tsie pam iętnych w alk 
listopedoy \ ch m icśJ lo  s 'ę  duwódz.. 
iw o VII odcinka, najbardziej ek sp o 
now anego  i najkrw aw sze walki Prze 
chodzącego .

T a część u roczystośc i wcEoraj- 
|z e ]  w y p ad ła
b. imponująco przy uczestn ic tw ie  
najw yższych  p rzedstaw icieli w ładz 
cyw ilnych i w o rk o w y c h . o igan iza- 

h społecznych  ■ ura licznie zgro- 
rtia:’.:z.oii&i publiczności.

O godJz. pół do 10 rano  u s ta w iły  
się o rgan izacje, oddziały w o jsk o w e  
i g rupy  biorące udział w  u ro c z y s to 
ść;! w zdłuż gościńca od  budynku 
gm innego aż po budujący sic kościół1 
na Zam**-rst.vnowje, a więc O brońcy 
L w ow a ugrupow ani odcinkam i, M. 
S. O., Łokóf 111., delegacje innych 

$gri:a„d, ocłiolinśćze s traże  P o żarn e  
m .L \vo\yhy;:ZaiTia(rstynowa, Holło- 
sk a  W ■ elik ego i M ałego w raz  z  o r 
k iestry  M alechow a oraz gmin sąsie- 
d ij.G t,'oddziały  w o jsk o w e  w ra z  z 
o rk ie s trą  H  p  u łanów  jazłow iee- 
k > c h  i  t - T ) .
m
Oddnafc .K urlw a Lwow»>(r« r  i 2 4 . l l . 1 S 2 9

l  TEATRU.

Pierwszy człowiek.
Sztuka w  4 aktach E. 0 ‘NeiH‘a 

(w  Teatrze Wielkim).
L w ów , 22 Mstupada.

W iem y  o tem  doskonale i d o 
św iadczyliśm y tego czasu  w ojny, 
że wyisoko sto i hu-ma.nik.rność am e
rykańska i kundetizow ane mleko w  
puszkach. O lite ra tu rze  am eryk . 
ieszcze tog'o pow iedzieć nie m o
żem y, chociażby z tego pow odu, bo 
nie w jelc o niej w iem y, a to, co zna
m y — o w ysokim  poziom ic hic 
św iadczy  M ark T w ain  i W alt W hit- 
rnan. to jeszczo nic wiele, a humor 
fars am erykańsk ich  — to tylko od
bicie ż y d a  bez trosk. ale jeszćjzc 
nie pretekst do w ysokiej m iary d ra 
matu. I pan  O‘Neił'1 nie imponuje 
nam w cale, jakkolw iek może w 
tw órczości now ego świau- ozna
cza „epokę". Dla am erykańskiego  
tw órcy  -snąć Ibsen jest jcsz-£$e n o 
w ością, a 0 ’Ncill ro zczy ty w a ł się 
w mini. niew ątpliw ie i p rzesiąk ł „pro 
blemowo-ścią". \V „Żądzy" za in tere
sow ał go problem  ziemi, .który eu ro
pejscy p isarze  ja-k S d iónherz  bib 
Kosor o wiele głębiej ujęii,, w ,,P :er- 
w szym  Człowieku'" nacisk po łoży ł 
na wew .lętnzne życie człow ieka i to 
nic bardzo skom plikow anego. Ale 
ty tu ł nie 'stąd pochodzi Pozostanie 
tajemnii-cą pana 0 ‘NeiII‘a a w zględnie 
tłóm aczki, dlaczego sztukę nazw ano  
„P ierw szym  człow iekiem ". Chyba 
ty lko dlatego, bo Pan K urt jest an
tropologiem  i w ybiera  się do Azji 
na poszukiw anie kość. p racz łow ie
ka. Jeśli tytani ma coś mówić to  ra 
czej ochrzciłbym  sztukę itaztw ą. ,,na- 
i o d żiny dziecka" lub „m ąż - e jo i-

Imieniem w ładz  i organizacji by li 
obeani: w ojew . G arapich, Dow'. O. 
ly  gem  SiKorski, insp. armi i N or
w id - N eugebauer, im. K om endy 
miajttu pułk. H audek oraz liczył 
p rzed staw ic ie le  w yższej wojskow o*; 
ści K o m isu  o ficersk iego  i podofice
rów , Zw iązku oficerów  rezerw y , 
w iceprez. dr. S tah l i w icePr’ Obirekj 
p rezes  Zw. Obr L ,vo\\ a pułk- B a
czyński, dyr. P o ' R ebilender, kom- 
P. P . W iczyński. insP. N ow odw orski 
dyr. K rzyształow icz, lictzui p rzed s ta 
w iciele R udy m iejskiej, u rzędów  i 
s to w arzy szeń .

U roczystość roz;poczęta się nabo
żeństw em , odpraw ionem  p rzez  P ro 
w incjała 0 0 .  K apucynów ' k s. Szu- 
b e ra . Podbzas m szy  śwę p rz y g ry 
w a ła  o rk ie s tra  14 p. uł. i śp iew ał 
cliór Echa. O kolicznościow e k a z a 
nie w ygłosił ks. dr. P a n a ś  N astęp
nie dokonano odsłonięcia tablicy pa
m iątkow ej w  form ie k rz y ż a  ob ro n y  
! w ow a, um ieszczonej na budynku 
gm innym . U roczystość zasow azyfa 
defilada oddziałów  w ó j t o w y c h  0 -  
brońców  L w o w a i innych  stow m rzy 
szeń p rzed  isrzedstawic>i'elami 
władlz.

AKADEM JA W TEATRZE 
WIELKIM.

O gudiz. pół ylo 12 w południe iid- 
b v ta  się w  T ea trze  W ielkim uro
czysta  Akadem ia zc w spółudziałem  
pnzedistawtóeli w ła d z .. Akadenuję' 
rozpoczął koncert 40 p p , po.w.em 
prof. Górka w ; g ło n ł przem ów ienie 
o znaczeniu obrony  L w ow a dla mo- 
c ąrstw uw egił stanow iska Polski. 

M ów ca podjął osław ione twieid.ze-
W W fcaiM U B iH łM afln iK ta —Matm «

nie, żeśm y P o lskę dostali za darm o 
i w ykazał, że czyn oorony Lwowa 
iest na.,dosadniejcżem odparciem  
tego twierdzenia.

W  doskonale ujętem  i im rzeczo
w ych argum entach o p a r ty m 're fe ra 
cie w y k l ą ł  m ówca, że  tylko polski 
czyn znro.ny ustalił n as/e  wschód  
nie granice, przyvzem podkreśli! 
wielką zasługę w  tem dzene Na- 
cielnego W odza Marszałka Józefa 
Piłsudsk.ego, k tóry  natychm iast po 
■jo"  nocie z M agdeburga , w ydał roz
kaz odsieczy d!a Lwowa.

Po przem ów ieniu prof, Górki, na
gi'odzonem  d ługotrw ałym i ok laska
mi nastąpiła  barozo piękna część  
koncertowa,

CAPSTRZYK NA ULICACH 
MIASTA.

Na zakończenie niedzielnego ob
chodu zeb ra ły  siw-; o god:z. 6 w ie
czorem  nu placu św  D ucha onkie- 
s try  woj-skowc i cyw ilne ijs ra y  bla
sku pochodni rozeszły  się z dźw ię
kami pieśni narodow ych w uliice 
m iasta.

Obchód poniedziałkowy rozpoczął 
się

zawieszeniem  chorągwi państwo
wej na w ieży ratuszowe'

co dokonano w  sposób uroczysty  o 
godz. 7-mcj rano, t. j. w  te.i samej 
porze, w  której ongiś przed 8 laty 
uczyniły to zw ycięsk ie oadziaiy  
po!skm po wyparciu wojsk ukraiń
skich.

G’dy chorągiew am arantow o-bia- 
la zaw isła  na szczycie Wieży ra tu 
szow ej, połączone orkiestry ode
grały hymn państw ow y, powzem 
n isz>4y na miasto.

NABOŻEŃSTWO W KATEDRZE.
O godz. 10-tej przedpok lozipodzę- 

ło się w k a te d rz e  solenne nabo
żeństw o  dziiękćzyrtue ce leb row ane  
przez ks- uifułani Zajehow skiego. 
Nu nabożeństw ie byiii obecni rep rer > 
zcnltuicli w ładz cyw ilnych  i w ojsko  
w i cii, z wujew. G arapichem  gen. 
Norwid - NeugeD&ueręm .j v icepr. 
Su m em  na czele. Staw ili .się rów 
nież O brońcy Lw ow a ze sz ta n d a ra 
mi i delegacje organizac.ń sp o łe 
cznych  i m łodzieży szkolnej-

Na iPilaeu'przeć ka ted rą  w z w a r
tych  szeregach  obok oddziału l!ł pp. 
ze sz tan d arem  i o rk ies trą  stanę!: 
sokoli, h a rce rze , ko lejarze, oddziały  
sb a ż y  pożarnej, m łodzieży szkolnej 
i t cl-

P o  skończoiiem  n ab o żeń stw ie  
przy  dźw iękach kilku ork iestr ru
szy ł im Ponm ący

POCHOD DO SZKOŁY SIEN
KIEWICZA

gdzi-e po przeniów  ęiiiu komendantla 
\ f  o d b n k a  pułk. rez. Baczyńskiego  
odsloiiK to  w m urow any na p n a c h u  
sżko ły  krzyż obrony L w ow a.

Obejm ując opiekę nad drogocenną 
•p.amią,i,'ką. w imieniu szkoły im. 
Sienkiew icza, przem ów ił dj r. Milki. 
N astępnie okolicznościow e deklam a
cje wygłosili dwaj uczinowie szko
ły, a jedna z uczenie wr imieniu m ło
dzież}', złożyła  ślubowanie wierno
ści ideom, które prześw iecały w ie
kopom nym  czynom  O brońców  Lw o 
wa.

Zakończeniem  w czorajszego  ~ ob 
chodu było zebranie towarzyskie 
Obrońców' Lw ow a w' sali kasyna 
oficerskiego przy  ul. F.rediry oraz 
uroczyste przedstawienie w tfeftrże 
Wielkim.

—  oo-----

Sta;“]' M ) „nticdozwolona rada", łub 
„m ęska la  bestia". f j^5 W szy stk o  to 
bardziej odpow iadałoby osnow ie 
sztuki.

T reść zireszitą dość uboga. O n ^ i  
Ktirt, plaiiiuie w y p raw ę  naukow ą w 
tow arzyisrw ic uvzt's to czk i jego 
wiszyStkadi p rac  — ż o n j . ona — 
Manta, tęsknij za dzieckiem , mimo iz 
jest już w niebezpiecznym  w ieku i 
miimo- że 'oboje ślubowali sobie kie
dyś, ipo śmierci córeczek że dzieci 
m ieć już nic będą (!) i że tylko do 
siebie nuleżićć będą. W  u-itj budzi 
Dę in sty n k t m acie rzy ń stw a, w nim

n.ic sanuet: w cale, ale zboczeniec, 
łub naiw ny nozóity, w' rzeczach ludz 
kich iidjota. Bo pow iedzete, czy nie 
id jo ty  tnzuba, aby  w' cliwiłó. gdy żo
na poczuła sir nurtlką • jej robić z 
tego w ym ów kę i cży u je  zbrodnia
rza. aby  w  cliwJli takiej, gdy; ona 
w idz:i zaszcEcniie m arzeń sw ego ż y 
cia — radzić jej — niedwuzniaiczne 
Pójście do lekarza...!

t\V Luiropie by-wa, żo kobieta 
iiiciżc-zyżimi! csiym -wymówki i 4- J. 
ale w A m eryce widać inaczej). Na 
tem  upływ ają dw a akty, w trzecim  
ona rodzi — na szczęście za  kuksa
mi, a on tłucze głow ą o- ręce. w rze 
szczy  i m iota się, bo ona jfeifaiji a 
on wioną w idzi już rodzącego się d zie 
cka, jako, że ono przeszkodzi mu, w 
w yp raw ie  do- Azji. aha! i żaokuipinje 
miłość żony. Nic przewidrzial patrtś' 
logiczny airtropolog, że M arta może 
um rzeć, ale tuk to uinząj./ił aintor i 
oto w 4 akcie całe tow arzystw o  
w raca  w  żałobie z pogrzebu. Kurt 
mimo -wszystko ucałuję jeszcze dzie 
eko (chociaż po jego ehiknibtujejach 
sądiząc - m ożna było spodziew ać 
się że je raczej uidiuisi), aby położyć 
k ''cs -podejrzcniiom oto-czcmia, p ło t
k u ią itg o , że — nie on jest ojcem i... 
-po-jodzie bez  Marty; na wyprawę, p i

kości pierwiśzcg-o człow ieku. G dy
by. był w ćześitfćj "w y jech a ł. M arta 
by łaby  m oże żyła, a m y  m ieliby
śmy'; ó. 1 ak t mniej, -jakkolwiek sz tu 
ka 1 c st ta k  „budow ana", że m ożna ja 
było skrócić spokojnie o każdy  akt,

I najlepiej zaś  o w szystk ie . Udało się 
I stosunkow o najlepiej autorow i tlo 
I imiłiomias-tcezkowwgo środow iska, 

które kom edjoweui zadęciem  odbi
ja od ponurego obrazu „a-kcji“ , je
dnak do sy ta  w idzieliśm y -podobne 
w różnych rosy.isk'ch, niemieckich i 
francuskich sztukach.

Pan 0 ‘Nei!l jednak odkryw a d o 
piero w idocznie Eur-o-pę, względnie 
eur.opejskie p-roblemy, m-e w nosząc 
przy tem  nic now ego do sztuki, 
prócz filozoficznej pozy i balastu re 
toryki dość nużącej. N iepotrzebnie 
też k icrow nicrwo naszego teatru  
w y b ra ło  się naw zajem  do odkrycia 
„A m eryki" i u raczyło  nas sztuką, 
k tórej — jak rek lam ow ało  szumnie 
— żadna scena polska jeszcze .nie 
w y staw d a . Nie trzeba  bvło ubiegać 
się o lamr p ierw szeństw a w za.piro- 
du-kowaniu tego fabrykatu , p o zb a
wionego p raw d j .psych-ologiaznej i 
k łócącego się co krok z poprze- 
dniem założeniem .

Skoda leż było -nakładu p racy  re
żysersk iej Żyteckiego I całego ze
społu, k tóry  zagrał to s/.tu.czydlo 
bardzo dobrze. Ży-teeki wyrobi-l so 
bie już m arkę arryisty m ającego 
szczególną predelekoję do sztuk i 
postaci psychopatycznych. /  wsj - 
jątkiem  (niepotrzebnie zresztą) zdję 
tego z  afisza „K redow ego kolaż1 cala  
galerja ludzi chor} cli. zboczonych 
jak „Mionphiiirm", .„Myśli". „Sonata 
kreu tzerow 'ska“ i t. d. iednetn s ło 
w em  postacie mesę mpatyerzne. -A. 
jednak  inteligencja tego a r t \s ty .  si
lą  ekspresji, dykcja, . um iejętność 
w ży :ia  u-ę w rolę i iprzejęcia się

uiąi, wm-rte także postać ' „budują
cych". N 'e jest w iną .a rtysty , że 
cierpienia jego -były m ało w zrusza
jące i że .w  stosunku do zbrodni
czych iuistymlktóiw Kunta galerja 
p lo tkarzy pastw iących  się nad nim, 
w-.idaie -się należytą -karą.

Michnowska jest zbyt w y tra w n i 
artystką., by nie odczuła, że rola 
Mart} nie całkiem  leży w jej za
kresie, reszta zespołu stw orzy ła  -po 
stacie żyw e i p-1 as tycznie, jakkolw iek 
w szystk ie  są  epizodyczne. \Y śród 
nich .na szczególną w zm iankę' za 
sługuje Rybicka, która  rólkę starej 
ciotki z ag ra ła  w spaniale, ob jaw ia
jąc jeszcze dawmą „rasę1' a k to rsk i, 
będącą n ieste ty  w  zaniku, i s tw a rz a 
jąc z  epizodu p raw dziw y klejnocik 
artystyczni} . Klimotitowiczówna ró
wnież w ybiła sic dodatnio jako sio
s tra  K urta , enfaut terrib le  i am ery 
k ań sk a  dzika kaczk a  k tó ra  p ra 
w dę mówi otoczeniu  i jedna rozu
mie Martę}; a gdy p a trzy  n a  jej c ie r
pienia. chce się zapisać do ligi „ an ty  
'Uorodówej" (jedyna oryg inalna Poin 
t-a w  'Sztu .c !). D oskonała  żmi-ike, k ró  
rąby się ochoczo p rzy d ep tać  chcia
ło stw o rzy ła  Poraska, a rty s tk a  nie-* 
wąopliwie ztuolnu,’ zarysow m jąca ssę 
dodatnio juiż w  mic pierw szej roli. — 
N iew dzięczna róllka bezirtie resow ne 
gu p^rzyjaoieila, k tó ry  nie w iadom o 
iw c o . uwija się po scenie, dostała 
sic Strachookiemu, zajmujący' — kik 
z-wykl-e — epizod, dal Zabielski, ro- 
bilii co mogli: F&rtner, Kieszczyński, 
Koczyrkiewicz, Kwiatkiewiczowa. 
Smereczanka.

Niem owlę na szczęście p o zo sta ło  
za kulisam i.

Szkoda było tnudu. odk ryw an ia  
Ameryki...

J. GesiiiiiuL
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1  f  D r .  E R N E S T  A D A  i. !

L w ów  23 listopada.
P o  dłuższych cierpieniach zm ari 

w czora j w e L w ow ie w 57 toku ży
cia senato- dr. Lm est Adani, wielce 
zasłużony  obyw ate l, k tórego śmierć 
w yw ołała  szczery i prawdziwy żal 
w  szerokich  sferach naszego m ia
sta-

S. p. Adam, syn  znanego kupca 
w e Lw ow ie, pu ukończeniu sm djów  
pośw iecił się pierwotnie dziennikar
stw u i by ł za czasów  ś. p. Asnjdca 
i R om anow icza i M ieczysław a P a 
w likow skiego przez dłuwszy cza.5 
członkiem rec.akc>i „Nowej Refo •- 
njy“. N astępnie przeniósł sie do 
L w ow a i razem  z  dlrem M ak sy m i- 
japen, L iptayem , założył tu „Kasę 
za'iczkow ą“, k tó ra  przem ieniła się 
z czasem  w  „Ziemski Bank Kredy- 
tow y‘*.

Do ostatniej chwil1' zm arły  w raz  
z dlr. Lipcayem  b ył dy reso rem  tego 
banku.

Od w ieku  m łodego ś. p. Adam był 
wybitnym dział, czem narodowym ,

człow iekiem  k rysz ta łow ego  c h a ia k 
tem , cieszącym  się wielkiem uzna

niem i czcią powszechną w e w szyst 
kich obozach i stronnictwach.

P rzez  długie la ta  by ł radnym  m. 
L w ow a, posłem Sejmu galicyjskiego 
i austriackiej R ady P ań stw a , n a s tę 
pnie posłem Sejmu poisklego a osta
tnio senatorem. Ś. p. Adam pośw ię
cił cale  sw e życie sp raw ie  publicz
nej. P rzez  dbigie la ta  b y ł prezesem  
duszą T ow arzystw a Szkoły  Ludo. 
wej. Na polu o św iatow em  zasłuży ł 
się  w ielce. B y ł bardzo ofiarnymi o- 
byw ateien i a m iędzy innym , twór
cą T ow arzystw a Szkoły Ludowej 
w  czasach, k iedy  u  nas był jeszcze 
w ielki b rak  szkół ludow ych. B ył też  
założycielem  B u rsy  G runw aldzkiej.

S p. A dam  od w ie lu  la t by ł w dow 
cem , ży je jeszcze m atka zm arłego , 
s ta ru szk a . O sierocił córkę Marję, 
Eaimeźną Paw likow ską i syna dra 
Adama1 Adama, urzędnika dyrekcj' 
P . K. O. w  W arszaw ie .

P o g rzeb  odbędzie sie o godzinie 2 
popołudniu z dom u żałoby na cm en
ta rz  Ł yczakow ski.

O ześć pam ięci jednego z najza
cn iejszych  obyw ateli!

Tajemnicza eksplozja-
Piekielna zemsta

L w ów , 23 listopada.
W  R udzie T uszow sk ie j pow . Kol

buszow a zdarzy ł się w y n ad ek , k tó 
ry  om al nie poc.ągnąl za  sioibą życia  
ludzkiego i ze względu na swa. ta 
jem niczość daje w iele prany tam 
tejszej PoTcji.

Na leśniczów ce w  m ieszkaniu  le 
śniczego N. SPringa, gdy  służąca  
paliła w  piecu p iekarsk im  nastąp iła  
eksplozja jakiegoś m ateijalu w ybu
chow ego. O dłam ek cegły  zran ił 
siużącą ciężko W bok.

P iec  został doszczętnie zburzony 
o raz  za ry so w a ł sic sufit1. Z aw iado
m iono o w y p ad k u  policje W d ra ż a 
ne dochodzenia usta liły , żc  Puszka 
z Prochem została wmurPw«na w  
jedna z ścian pieca piekarskiego i 
wskutek ogrom nego gorąca eksplo
dow ała . Kto puszkę1 tę  w m urow ał 
nie .zdołano na raizie stw ierdzić . 
S praw a ta  p rz e d s ta w ia  się bardzo 
tajemniczo, g dyż  n ik t obcy  do  k u 
chni nie m a pirzysteiPU, a  puaaitem 
Spring bawi w  Rudzie od n ied ay  na,

pozbawionego pracy.
fljzi podejrzenie że poprzednik SprH 
ga, aay został zwolniony z tej po
sady obmyślił ten piekielny Piaf 
zem sty na następcy.

D ochodzenia w  toku.

nie m a tam  zatem  w ro g ó w . Zacho-

0 dach nad głową.

Gdzie i za tle można we Lwov e otrzymać
mieszkanie?

Druga lista lichwiarzy mieszkaniowych,,
L w ów , 23 lic tapada.

R ew elacje  „K uiiera  L w ow skiego" 
o  w strę tn y m  handlu  mireszkaniio- 
w ym  I w yzysku  ludzi t e z a o m n y h ,  
,'aki zupełnie ja w n ie  d o k o n y w a m ' 
je s t w e  L w ow ie  na veit p rzez ludzi 
s to jących  n a  w y s  okien azczeciach  
draoiny społoczrej, w y w a r ły  w ie l
kie w rażenie w  ca lem  mieście- D o 
wodem tetgc je s t szereg  listów  od 

naszych C zytelników  z w y ra z a m i 
uznania za  od w ażn e  poruszenie tej 
bolączki społecznej, o k tó re  '.zwykło 
„sie  n ie  m ów i".

W śró d  liiistów ty c h  nie brakło a  
czyw iście  i takich  w  k tó ry ch  za
w arto pogróżki p od  n aszy m  a d re 
sem  O czyw iście a u to ró w  ty c h  li
s tów , jakko lw iek  an o u m o w y d h , ła 
tw o  się dom yśleć... N iek tó rzy  s  
C zyte ln ików  zapyi&ywali nas, ja
kie konsekw encje z ujaw nienia -ufoh- 
w iarzy  m -eszkan iow ych , w y c iąg n ę
ły  w ład ze  p ow ołane do walki z tą 
Plaża. N ieste ty  na to  p y tan ie  nie 
um iem y odpowiedzlieć.

Naijbardh tójt c h a ra k te ry s ty cz n i m 
ob taw em  je s t jeainak

zunełny brak jaklcbk°lw lek  
sprostow ań, 

nwnio, iż w ym ieniliśm y dokładnie" 
uhce f wumery kam ienic, w  k tó rych  
są w d n e  m  eszlkiania do nabycia 
,z a  do lary . Ś w iad czy  to  o  tem , iż 
Pociski nasze zo sta ły  w j tnfeizone 
celnie, a  informacje, jakie posiada
m y opierają się  na śc is ły ch  podsta
w ach.

S to so w n ie  do zapow iedzi, umiusz- 
t z i  m y dZJś

DRUGĄ LISTĘ LICHWIARZY 
MIESZKANIOM YCH.

Z aczy n am y  od  dzielnicy łycza 
kow skiej, która  obfituje w  m iesz
kania do nabycia  „ ty lko  dla zantoż- 
n j  d i “.

I ta k  Przy ul. Ł yczakow skiej o- 
t r -y m a ć  można m ieszkanie, opróż
nione po pew nvm  doktorze, składa

jące się z 3 pokoi z kuchnią. M iesz
k an ie  to  kosztu je

„tylko'* 500 dolarów ,
k tó re  przy jąć m oże Pew na pani za
m ieszkała p rzy  ul. Ł y czak o w sk ie1.; 
58, za ła tw ia jąca  ten  dysk re tn y  asite 
res.

Niedaleko od tego  m ieszkan ia  nto 
ż.na otrzym ać n ieco m niejsze i tań
sze. M ieści się ono przy ul. Ł ycza
kow skiej U 3.

Za d w a  Pokoje z kuchnią trzeba 
zapłacić 350 dolarów*

Znacznie bliżej śródmieścia, bo 
przy ul. Ł yczakow skiej 23 są dlo 
nabycia dw a Pokoje z kuchnią, za  
które jednak żada ich w łaściciel

1.000 dolarów.
Na u spraw ied liw ien ie  tej w y g ó ro 

w an e j cen y  podaje  on, fż m ieszka
nie m ieści się na Parterze.

R ów nież w  tei sam ej dzieln icy , b ó  
przy ul. Hausncra 7. są aż 4 m ;esz - 
karia'

D w a
po jednym  pokoju nyży i kuchni 

w cenie 300 dolarów
za k ażd e  m ieszkan ie  i dw a po ,ed- 
nym  pokoju po 150 dolarów. (I m ó
w ią  o b rak u  m ieszkań  w e  L w o 
w ie!).

Jest jeszcze jedn*> mieszkance w
dz'elniciy łyczakow skie j, a m iano
w icie p rzy  ul. Hoffmana 3, II. p.,
za  k tó re  zap łacić  trz e b a  350 dola
rów . Za te  p ien iądze  m ożna sie s ta ć  
P osiadaczem  pokoju, nyży  i kuchni.

Ale i na drugim  k rań cu  m iasta, 
w  dzielnicy „N ow egn Świata" 

ićw n m ż  m ożna zanńeszikać. T rzeba  
ty lk o  Posiaoać ,,to co naiw ażniej- 
sze" w tych  sprawach. O t n. a. 
za „m arnych" 300 dolarów je s t do 
nabycia  m ieszkanie p rzy  ul. Murar
skiej 36 a, na I. piętrze, sk ład a jące  
sie  z 2 pokoji i kuchni.

O bok zarazi, bo przy ul. P otock ie
go I. 50, czeka na  loka to ra  e legan
ck ie m ieszkanie, 5-cio pokojow a 2

centralnem ogrzew aniem . L o k a to r 
ten musi je d n a k  b y ć  nie b v le  laki 
pan, gdyz
oprócz 1.000 dolarów „odstępnego^ 
płacić m * czynsz- m iesięczny w 
wysoK ości 100 zł.!

Sk-ommiejszie już jest m ieszkanie 
p rzy  ul. Na bajkach, ale o niem  
trz e b a  opow iedzieć bajkę. Octzjywi- 
ście b a ik c  p raw dziw ą. W  m ieszk a
niu tem  sk ładającem  sie z 2 pokoji 
z kuchnią m ieszk a  Pewna staruszka  
Nad sta ro śc ią  sam o tn ą  tej pani 'zli
to w a ły  się zakonnice j ofiarują iej 
m iejsce w  k lasztorze. W orzód jed 
nak  p ragną pobożne zakonnice m ie
szkanie staruszki „puścić na pasek  
za 350 dolarów .

Jak  z tego  w idać, 
moda sprzedawania m ieszkań do

ciera w szy stk ich  sfer.
Ale przejdźm y do -f,grubszych 

ry b  \  P rz y  ul. Szumlańskich 17 (U 
p ) sprzedaia 4 pokoie z kuchnią za 
900 doiarow. P rz y  ul. Mochnackiego 
6, dw óch lo k a to ró w  puszcza na pa 
sek  sw e  w spó lne

m ieszkanie 4 pokojow e za  
1.200 dolarów.

F>-zy ul. W agHcwicza 1 (II. p.) ma 
by ł pew ien  'Pan, (b iedny  uciek in ier z  
Rosji) 4 pok°je z kuchnią za 650 
dolarów.

3 pokoje z kuchnią są do nabycia  
przy ul. Pełczyńskiej 33, za 600 do 
larów.

K orow ód lichw iarzy  lniesz-kanio 
w-ych zam y k a ją  sp rzed aw cy  miieaz 
kań przy ul. D ługos za 26 (i Pokój 
Kuchnia — 300 dolarów); Jakóba 
Hermana 28 ((1 pokój i kuchnia -  
270 dolarów ) już sprzedane! i przv  
ul. K ochanow skiego 41 (1 pokój 
kuchnia — 120 dola rów).

B ilans dzisiejszy zam y k am y  36 
pokojami z rrży n a leży to śc ia rm  za 
8.090 dolarów ! (ośm tysięcy dzie
w ięćdziesiąt doiarow !).

M oże narazśe w ystarczy?

Walne Zgromadzenie Związku 
Obrońców Lwowa.

L w ów , 23 listopada.
W  niedzielę w ieczorem  odbyło sit 

doroczne M aine Zgrom adzenie 
O brońców  L w ow a, k tórego bardzo] 
burzliw y przebieg ujaw nił filuje o- 
pozycyjne nastro je  w iększości c z ło n  
ko w  przeeiw  dotycnczaso wemu z a 
rządow i z prez. H oszow skim  i i i  
t ie le . P r e z e sce  na rok 1926/27 w y 
b ran y  został o rzcw azającą w iększo
ścią ' kandydat z  listy opozycyjnej 
pułk. rezerw . B aczyński. P rzew od- 
uii-czący zebrania p. dtr. W ęgrzynow 
ski, w idząc nastró j zebranych, od
roczył bez uzasadnionej p rzyczyn i 
w y b o ry  resz ty  członków  R ady Za- 
w iadow czei do p rzyszłego  tygodnia 

O bszerniejsze sp raw ozdacie , z 
braku m iejsca w  dzisiejszym  rfm:: 
rze, um ieścim y jutro.
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Nieuzasadnione ? ? r r  y
o masowych nlewypfacalrtuś- 
ciach kupców m ałopo lsk ich .

W arszaw a, (Tek w!.).
„Codzienne wiadomości ekonomi- 

czne“ donoszą:
„B aw iący  w  M ałopolsce p rzed

staw iciele w ydzia łu  ochrony k red y 
tu, p rzy stow arzyszen iu  kupców  mia 
sta  Łodzi, w ystan i w  celu za ła tw ie
nia szeregu  spraw , w ynikłych na tle 
zobow iązań k redy tow ych , nadesłali 
spraw ozdanie  ze sw ego poby tu  w 
R zeszow ie. Przem yślu i Lwowie. — 
W edług  ty ch  inforniacyj, alarmy o 
niew yi łacalnościach m asow ych i 
protestach weksli kupców małopol
skich sa nieuzasadnione. W yniki po
b y tu  przedstaw icieli handlu łódzkie
go w w iększych  ośrodkach M ało
polski, pnzyiczyimią się do zlikw ido
w ania istniejących na  rynku łódz
kim obaw oo do solidności handlu 
małopolskiego**.
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Shaw orzy]^ nagrodę Nobla,
Londyn. (Tel. w ł.).

B ernard  Shaw  ośw iadczył, że P:o 
namyśle zdecydow ał się przyjąć na- 
grr»dę- Nobla, k tó rą  w  pierwseci*. 
chwili odrzucił. S h aw  przeznaczył, 
ca łą  surnę na  propagandę literatury  
szw edzkiej w  Anglii.

 o ------

A!

g w a ł t o w n a  b u r z a  n a d
WILLKA BRYTAN JĄ.

Londyn, 22. 11 (PAT.) W  ostatn ią 
sobotę i niedziele nad W ielką B ry 
tanią i o taczającem i ją morzam i 
p rzesz ła  gw ałtow na burza.. Kilka 
niniejszych parowców wyrzuconych  
zostato przez fale na mieliznę lub 
rozbitych o skały  wybrzeżne.

 o—
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KRWAWE DEMONSTRACJE KO

MUNISTYCZNE W LI?BONIE.
Paryż, 22. 11. (AW.) Z Lizbony 

donoszą o w ybuch łych  tam  zam ie
szkach komunistycznych, które óo- 
pri iwadziły do Krwawych starć na 
ulioach miasta. Komuniści sform o
w ani w  t. zw. „czerwony legjor»“. 
k o rzysta jąc  z w ielkiej m anifestacji 
■politycznej zw róconej przeciw  rzą
dowi. uderzył! z  bronuą w  ręku na 
policję. W  sta rc iu  zostało  rannych 
kilkanaście osób w  tem  dyirektoi 
policji.



OD A D I ^ N 'S " P A C J I i
Czas a)dnowi| prenumeratę

na Grudzień!

*kOii3JĘR L W ^ W fs m -  środa, 24 Jirtonada .1926.

Z m i d m y  w  a d m i n i s t r a c j i -

Ualegaję* yrh z prenumeratą P. T. Abonentów uprasza

my o rychłe wyrfr rnanle zaległości przez przekazanie 
na P, K. 0. Kr. 153.215 lub przekazami pocztowymi, by

nie spowodować wstrzymania wysyłki pisma.

Bank Unji a sprawa ubezpieczaniu 
urzędnik hr..

Lw6w, 23. lis to p a la .
Związek za w o d o w y  pracow ni

ków bankow ych nadsyła nam na
stępujące pism o:

Bank U nii w  P o lsce  —  a U nion  
Bank w e W iedniu, to jedna i ta 
sama instytucja finansow a, mająca 
są zadanie grom adzić zycki z roz
maitych in te iesó w  na terenie Pań
stw a p o lsk iego , ch cćb y  naw et ko
sztem sw ych  w łasn ych  p racow n i
ków biurow ych. W szelkie zgarnię
te zysk i płyną do Centrali w ied eń 
skiej na w ysok ie  gaże dj rektorów , 
którzy nie kierują się żadnym i 
Względanń! etycznymi i m aterjalne- 
mi s w y c h  p ra cow n isów  biurowych, 
'icno zresztą honorow anych .

W yzysk urzędników  nie ograni
cza ś ię  tylko do p ob orów  m ie
sięcznych , ale sk ierow any jest prze
c iw  funduszom  ubezpieczeniow ym , 

które urzędnicy przez ca łe  s w o -  
<S życie składali na leżytości ub ez

p ieczen io w e, ażeby na starość nie 
zginąć z g^odu albo nie żyć z jał
mużny.

D odać należy, że te sam e insty
tucje utrzymują p en sjon istów  w e  
W iedniu l funduszu p ensyjnego  
do któr°go w łaśn ie  P o lacy  urzęd
nicy składali w kładki ubezpiecze
niow e. a z którycn na starosc  k o

rzystać nie m ogą , gdyż dyrekcja 
spraw y tej za łatw ić nie chce.

Celem obrony sw ych  praw  i ma
jątku p en sy jn ego , który stanow i 
p od staw ę bytu m atcrjalnego na 
starość, zm uszeni byli urzędnicy 
Banku Unji w e L w ow ie , sk !erować 
całą  sp raw ę na drogę sa d ow ą , p o 
n iew aż dyrekcja nie chciała tej 
ważnej spraw y i słusznej, u g o d o 
w o  załatw ić.

Kiedyż w reszcie  doczekam y się  
sanacji moralnej zapow iedzianej 
przez czynniki miarodajne w  Pań
stw ie.

D o spraw y tej pow rócim y jesz
cze .

I

M .  G E S Z W I N D O W A
Przygotowują wiprarn szkół zagranicznych 
o$ samodzielnej, injprczęj, pracy i? przemy

śla artystycznym.
Nanka obejm uje: rysunek kompozycyjny 

d!a tkactwa, hafca  stwa, koronkarstwa, ro- 
Itót metalowych I coramicznyoii.

Teurji harmon'1 oarw, ni adclo eanis, par- 
Sfekt, »a, gopmotria wykraślna. Hlji. sztuki 
i kostjumu, towarj^nawstwo.

Hafty, koronki, batiki, roboty w metalu 
s tó rz s i drzawia
Z głoszen ia  przyjmuje przedpołu
dniem. Ul Reja 3, prawy parter

L w ów , 23 listopada.
W  najbliższym  czasie maja na- 

stfejpffić zuhany osobow e .ia stano? 1- 
skrch w ice-?  ojewodów i naczelni
ków  W ydziałów w  wojew ódz
twach m ałopolskich. |

W  zw iązku z tem i zm ianam i w y 
mieniane są  j u |  obecnie osoby, k tó 
re  m ają objąć te stanow iska. W e- 
dłfig ostatnich w iadom ości na stano
w iska te są upatrzę--' urzędnicy za- 
truduieni przy w ojewództwach w  
Królestwie i na Kresach.

Zam ierzone przeniesienie uinzędlni- 
kó w  z Kirófcstwa, w zględnie K re
só w  na staniowiska /naczelników 
Wyrdfciafów w  MałopolŚtee nasuwa  
pew ne wątpliwości i zastrzeżenia.

P ie rw szeu stw o  w  uzyskaniu ty c h  
stanow isk  należy sję bow iem  nie
w ątp liw ie urzędnikom w ojew ództw  
małopolskich, k tó rzy  nabyli up raw 
nienie do ubiegania się o te stanow i
ska na podstawie sw ej długoletniej j 
niep-zerwanej służby p rz y  w oje- j 
w o p ąM ach  małopolski/cłu ustalenia l 
w  dotychczasow ej służbie, lis t s ta r-

  xa

szeństw a I p o ja d a n y c h  kw alifikacji
W zględy zatem pnawme i słuisz- 

ność wymagają, aby nabyte pra-Z 
tych urzędników uprawnienia były  
przez władze centralne szarowauo,
t. j. aoy pnzy obsadzaniu w akują
cych posad naczelników w  Ma upoi-1 
sce , brano  pod rozw agę wyłącznie 
tyillko urzędników  tych  w oje
w ództw .

W zględy polityczne nie powinny 
tu być przeszkodą, gdyż w  w o je ^  
wódJzitwach m ałopolskich m ig n ie  
cały szereg urzędników, politycznie 
ii partyjnie dotąu nie zaangażowa
nych.

U rzędnicy z Królestwa, w zględ
nie z K resów , k tó ry m  Rizad chce 
po raczyć stanow iska  naczelników 
W ydziałów  w M ałopólspe, nie znają 
ustaw odaw stw a obowiązującego na 
terenie Małopolski, nic znają sto 
sunków  rmeiscowycih, przydzielenie 
Ich zatem do ■wojewóśdztV',małopol- 
sjsoh nie jest celiowe,Jtjie leży w  in
teresie służby, a byłoby  z k rzyw dą 
dla tutejszych urzędników, 
to --------

Postulaty lw&wskiG| kupców spożywczy
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ARCYRIS HEFTALIOTIS. 2

Mirinos Kontaras
Nowela*

I  n ow ogreck ieso oryginału przeło
ż y ł Leon Sternkłar.

(Ciąg dalaz ),

KaPStan Athanasios nigdy nie był 
W ki-upocie, o ozerrt mar rozmawiać, 
nie brakło rn/u róg iy  tematu. Tym 
razem nasuwał om się sam przuz 
się- była mm, rzecz iasna, osoba 
s!iar ego Miarinosa Kontarasa, sław 
nego wiifka mprskiegu z Moskonisi, 
który niegdyś cały Wschód napeł
niał trwogą i szerzył wszędzie po
strach,

— Z aczynajm y odf początku , — 
rzeki (kapitan i m ów ił dalej:

— B yłem  jeszcze m ałym  dziecia
kiem, chłopakiem  ok rę to w y m  ma 
s ta tk u  k ap itana  M unoksa — św ieć 
Parne diu/szy jego — w iem  p rzeb y ł 
Pew nego dnia prom  Murimosa K&n- 
tarasa. B óg wie, skąd  ’go ścigano, 
te  sięi tu schronił, aby ftsię ulkiryć. 
B ył bow iem  aawiszo za w ik łan y  w  
jakąś sp raw ę  aw am unniczą. Jeżeli

byta zabotstwo. to b y ł napad 
rabunkowy Miał ma swej tedzii jjjfeć 
łtih sześć  polipc w morskich, Mika o-

s itn g  i jeżow ców  P lrzybyw ał n ieza
w odnie dla robo ty . B ył to  człow iek  
n iepoham ow any /ukazem. Nóż jego 
by ł z a w sz e  skrwawliomy, azo tem  
naw et jego w ła sn ą  /brwią g d y  się 
up;ł  i krajał sw oje właśnie ciało, by  
okazać odw agę. B ył om też w is to 
cie dzielnym  i pięknym  palikarem *) 
co się zow ie.

Gjdy łódź jego tu  w  dole p rzyb iła  
do brzegu , w y siad a  om, id ze  p rosto  
ku  w innicy Grzegorza. yizekisu, 
p rzeskakuje bez cerem-mii p rzez 
mur, napełnia sizybko sw ój fartucl 
Wiiinogrami i w ra c a  mapowrćr, jak 
gdyby to  nlie by ł on. W  c h w il  je 
dnak, gdy stam tąd  w ychodził po- 
cnw ycił go posżkodiowamy w łaśc i
ciel. T en  by ł w  ow ym  iczasie boha
terem  wioski, Lstifaszmym k rz y k a 
czem . Na w idok złodzieja poczym a 
te d y  k rzyczeć w  miebogiosy, Koin- 
ta ra s  śm ieje się ty tko  i idzie śmiało 
ku s/wej łodZi. Fyizekis śp ieszy  za 
nim, sąsiedzi s ły szą  krzyk i i zb iega
ją się jeden  po diraig;m .■ Marinios s ia 
da spokojnie do sw ej łodzii i  zajada 
sw obodnie zdoby te  w inogrona 
w,raz z sw ym i tow arzyszam i. Nasi 
ludzie unoszą się gniew em ; rzucają  
się do łodizi i chcą pochw ycie  ziu-

*) Palikami, m łody  bohater, ideał 
rycerskośc i i m ęstw a  u  dzisiejszych 
G reków , jak  junak u  S erbów . ;P rzy  
p isek  tłiuinaczi).

L#ów, 23. listopada.
W  niedzielę od b yło  s ;e w  sali 

tu tejszej Izby handlow ej i przem y
s ło w e j pod przew odn. r. M ak
sy m o w icza  w alne zebranie kup
r ó w  sp ożyw czych , na którem po 
referatach uchw alono następujące  
rezolu cje:

W alne zeb-anie k upców  detaji?-. 
s tó w  sp ożyw czych  m iasta L w cw a  
uchw ala dom agać się  od Seimu, 
Senatu i W ł dz rozszerzenia czasu  
pracy w  hand^ ch  sp ożyw czych  do 
i'4 godujn dziennie, nie narusza
jąc przyłem 8-godzinnej pracy dla 
pracow n ik ów  haiid łow ych.

2) Zebranie sprzeciw ia s ?ę kate
gorycznie, aby innym brapżom , jak 
sprzedaw com  cukie-kow , ow oców  
i łak oci zezw alan o  na inne g o d z i
ny zamykaróa ich m iejsc sp rzed a
ży, aniżeli kupcom  sp ożyw czym , 
gdyż g od ziłob y  to w  byt eg zy 
stencję przeszło  2000 k upców

chw ałego rabusia. Oin w yskakuje  je 
dnak, w ybiega  ma w ybrzeże , cnwy ta 
za móż « w o G :

— ,(Do k roćset diabłów , b zy  mie 
w ied e , że ja jestem  Marimos K onta- 
r a s ? “

— Na te s ło w a  za s ty g ła  w sz y s t
kim k rew  w  ży łach . F yzekis jedimak 
nie m yślał się cofać w ra z  h  inmy- 
mi. o baw ia ł slię bow iem , że znajo
mi jego będą go .potem jeszcze 
więcej w yśm iew ać. O dzyw a się 
przeto w  ten  sposób  do zu ch w ałe
go map a stoika:

— ,,A ja nazyw am  się G rzegorz 
Fyzekiis. Jeżeli m asz odw agę zm ie
rzy ć  s.,ę ze mma, o d rzu ć  p recz  od 
siebie móż i w yjdź  do mnie, a tu, na 
lądzie, m ożem y się  m ocow ać ze 
sobg‘‘.

— Marilnos spojrzał pizoci-waiiko- 
w i sw em u  b y stro  w  oazy i uśm ie
chnął się. Zdejm uje kam izelkę, rzu 
ca  ja  w ra z  z  niożem na ziem ia i po 
czyna biec dokoła  i w yw ijać  ręk o 
ma, jak  g d y b y  szed ł d o . tańca. To 
sam o czyn: także  G rzegorz.

—■ A k to  .upadnie, ten p łaci dziś 
całem u to w a rz y s tw u .

— A i do ran a , — odpow iedział 
M arhios.

— j m uzykę ta k ż e ?
— I m uzykę także.
— Rzucili sobie dzikie spojrzenie
skoczyli jeden ma drugiego. W al

ka była  nieróT/ma i  lozstrzygn iy ta ,

sp o ży w czy ch  m iasta Lw ow a.
3) Zebranie detajiistów  wyraża 

Pręcyojum i ’ Radzie m. Irwowa p >- 
dziękow anie i uznarie za ich bez
stronne stan ow isk o  i spraw iedliw ą  
uchw ałę. W ybrano delegację z ło 
żoną prócz prezjdjum  z 6 cz ło n 
ków  zebrania, która ma się  udać 
do p. W ojew ody, prezydenta mia
sta i M inisterstw a w  W arszaw ie i 
przedstaw ić postu laty  zgrom adze
nia.

r ia d e s^ n s .

PIĘKNE I TRWAŁE OPRAWY KS^ŻEK
w ykonuje:

M ilM iiii  iip if it ó p
LW ÓW , PIEKARSKA 1 C.
(Gmach T ow . pensy jnego). 3186

zanim  jeszcze m ożna było am en 
pow iedzieć. K ontaras chw ycił Fy- 
zek isa  za  biodra i poiożył go r.a 
ziem i w  całej jego długości.

— Już dość, Grzegorzu, p rzeg ra
łeś, — w ołają  don /nasi.

— G rzegorz podniósł się z  ziemi, 
o trz ą s ł sie, w dział m apowrót kam i
zelkę i pom yślał sobie, że b y łoby  
p rzecież  lepiej, gdyby by ł strac ił 
sam e tylko w inogrona.

— W ieczorem , w  Warniami Theo- 
chairisa, było pełno ludzi. G ała w ieś 
zeb ra ła  się: przed tym  dom em , b y  w i 
iizieć sław nego aw anturnika, M ari
no s a K oritarasa. C złow iek ten, któ-

i i*y, w ykonując sw ój ,.zawó!d“, izmie- 
J niał się w  dzikiego zwiedza, w y d a

w ał się te raz  aniołem. T w o  w  
M oskonisi przychodzą na  'w ia t tu ■ 
cy  dorodni pa likarow ;e. R osły  by!- 
ja,k cyp rys, a w  pasje szczupły. ( - 
czy  m iał duże i piękni jak dziew i
ca, a  w ą s y  czarne i podkręcone, jak 
ha!: kotw iczny. W szy scy  spoglądali 
nań z podziw em , gdy siedział na 
stołku i pił zdrow ie G rzegorza. Za
w a rł z nim przyiaźń i zw iązek  b ra 
tersk i i w ych w ala ł jego sR-dMe w i
nogrona. A G rzegorz by ł dum ny z  
tego. że m a takiego ch w a ta  za  pnzy 
iaciela, chociaż go tenże obalił po
przednio n a  ziemię.

(C. Ą. n j  * 
—on ■ —
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„Dzień oszczędno1?'' *1
Z apoczątkow any kongresem  w  

W arszaw ie, obchodzi M ałopolska  
dnia 5 -g o  grudnia b. r. — Komi
tety zaw iązane po m iastacn u sta 
liły na ten dzień program w  roz
miarach skrom nych 5 w  czasie na
bożeństw a kazania z uw zględnie
niem o szczęd n o śc i, jako cnoty o 
w ysokiej w artości społecznej; pu 
bliczny odczyt; pogadanki na te
mat idei o szczęd n o śc i w  szkołach  
i stow arzyszeniach  sp o łeczn y ch ;  
rozdaw nictw o b rosm r propagan
dow ych.

Protektorat „Dnia Oszczędności*
objęli: Ks. arcyb. B o lesław  T w ar
dow ski, Ks. arcyb. Józef T eo d o -  
row icz; W ojew . lw o w sk i Dr Pa
w e ł Garapich, W ojew . Stanisław ów -

- — o  c*

ski A leksanaer D es L oges; W ujew. 
tarnopolski Dr. Łucjan Z aw ist w -  
ski; P -ezydent miasta Józef Neu- 
mann; D ow ód ca  Okr. Korp. VI. 
jen. W ład ysław  S ikorsk5; rektorzy 
w yższych  uczelni. Zastępca kura
tora szkolnego  B ronisław  Cze'rny; 
Prezes Sądu Apel. Dr. A ćolf Czer
wiński; P rezes Izby Skarbow ej Dr. 
T adeusz P o lak ; Prezes Prokurata- 
rji Dr. Karol Hamerski, Prezes D y 
rekcji kolęji P a w eł P iachtel M ora- 
wiański; Prezes Dyrekcji Poczi i 
T elegrafów  Kaz.mierz D utczyński; 
Prezes T ow arzystw a Dziennikarzy 
polsk ich  B ronisław  Laskownicki; 
Dyrektor K asy O szczęd n ośc i Dr. 
Ferdynand K w iatkow ski.

Stulecie giełdy paryskiej.
Paryż, w listopadzie. •' 

Przed kilku dniami m inęło sto  
fst jak zosta ł otwarty now o w ybu
dow any gmach gie-dy w  Paryżu. 
B udynek ów  obliczony pierw otnie  
na pom ieszczenie 2000 o só b , dziś 
jest za mały, rmmo iż w  r. 1906 
p tzeprow odzono rekonstrukcję.

Kto w  p o łu d n iow ej godzinie nie
opatrznie przechodzi przez ulicę 
V vienne na plac G 'ełdy, ten z o 
staje w p rost og łu szon y , krzykiem  
i zdumiony tłumem tłoczącym  się  
do wrót „Sezam u". O b liczon o , że 
dziennie do 7000 o sób  przebywa  
o tej norze przed giełdą. W obec  
szczu p łośc i m iejsca, postan ow iła  
gmina Paryża przenieść g iełdę, na 
peryferje miasta, gd zie  projektują 
p ostaw ić  olbrzymi gm ach. Zanim  
jednak ó w  projekt się  urzeczyw i
stni, to jak pisze jeden z d ow cip 
nych dziennikarzy: „ludzie dalej 
cisnąć s ę będą w  kamiennym gor
secie  fdarów* pałacu giełdy, licz 
ba ich w zrośnie do 12-tu tysięcy, 
a potężne echo rozgwaru przeni
kać będzie najdalsze ulice.*

W  XV wieku, kiedy to tranzakcja- 
mi pieniężncm i zajm owali się  ty l
ko złotn icy, giełda ich znajdow ała  
Się w  m iejscu, które jest jeno 
w spom nieniem  w  pobliżu  P ont aux 
C bam ps. W XVII w. przenieśli się  
maklerzy na podw órze gmachu 
są d o w eg o , skąd ich wyrzucili s ę 
dziow ie P rzenoszą  Się do parku 
Royąl obok B astylii, gd zie  urzę
dują otw arcie, aż do chwili s ły n 
nych m alwersacji Szkota L a w ’a. 
Potem  gieldziarze kryli się , atoli

 xo

rząd w idząc, że tern jeno przyno
szą  szk od ę ludziom  i państw u, 
oddaje im do użytku budynek, w  
którym m ieści s ię  obecnie narodo 
w e muzeum V / r 1793 konwent 
zam yka g  ełdę, której dyrektorjat 
p ozw ala  znów  urzędow ać w Lu
w rze. N akoniec N apoleon w y zw a 
la giełdziarzy od w iecznej tułaczki, 
zatwierdzając plany budow niczego  
B rcgn iarfa , który w r. 1836 w y 
kańcza obecny gm ach giełdy.

N A D ES ŁA N E.

W I I y l ^ I A M K

1 Ó P DOUBLE CAP 
norm alni: opakow a- idea lne  opako- 
nie mydlą do golenia w anie m yd‘a do 

golenia
Przy now em  opakow aniu  „DOUBLE 
C A P “ unika się  dotknięcia rękąm ycPa, 
F ab ry k an t: T h e  j B. WILLIAMS 
Com pany G iastonbury , Conn. U. S. A. 

G eneralny, przedstaw iciel
M . Ii. W ie n  1.

punkty sp rzed ażn e :
Di. F. E. KAHANE, Kraków, S taro

wiślna 3T 
M. GRAFF, W arszaw a, Jerozolim 

ska 93. 3207
Do nabycia w szedzia!

Do nabycia wszędzie I

Kartka z Paryża.

Chwila w Moulin Rouąe.
P ary ż , w  listopadzie.

Noc. D w a olbrzym ie sk rzyd ła  
słynnego Moulin R ouge ja sk raw o  o 
świetlione. za tacza ją  z ło te  kręg i <na 
czarno-aksam itoem  tle o ieba. M ałe 
drzwilazld prow adzą do św ą ty n ii 
prizenajslodszych grzechów , lecz 
w pierw  trzeba  przejść d łu g 1 k o ry 
tarz , w  k tórym  rezyduje d> sk rę  urwę 
schow ana kasjerka , p odając  „en- 
tree"  z  uśm iechem  rajsk iej E w y. U 
orogu sali stoi zaw sze kilku panów  
w y paczonych , zdaje cię że są  to a- 
genci. Sala nic robi dodatniego w ra 
żenia, nieporządek, brud i krtzyk. P o  
m arańczow e ściany zdobne w  gro 
te sk o w e  figury przypom inają Chal
dejską sztukę. P o  jednej i po d ru 
gie] stron ie  sali, g rają  o rk ie s try : 
tango i jazz, otoczone irutóiow em i 
lam pkam i. Z jednej sitiromy sali wzno 
sza 'Się loże, po za k tórem i w idnie
je w ielka przestrzeń  ośw ietlona, aż  
do baru  am erykańskiego. Sala ta ro 
bi najlepsze w rażenie , k iedy  się na  
m ą patrzy  z jakiejś loży. P a ry  tań 
czące są tak zatopione w  swoi/m 
■tańcu, że ma się w rażen ie  jakoby 
odpraw ia ły  jakiś obrzęd religijny.

Kto pam ięta  Mou/lim Rouge z! cza
sów  kiedy to w modę w chodził kan 
kan, ten  spostrzeże w net różnicę że

tem peram ent i k ap ry ś  by ły  w 0,1 
czas nie bardzo powściągUwe. L- 
nieje n aw e t .,obaw a", że w  „tnł/ 
nie" zaczy n a  panow ać elegancka 
„mosfera. W szakżesz  wolno wcho
dzić doń ludziom tylko pOnządnie U* 
branym  Co do kobietek, to Je-st 
względne, bo im mniej ubrani® te’11 
w iększe ma pow odzenie; u n k i  
■cizyzn m usi w idnieć na  szyji bezwa 
naukowo miękki kołnierzyk, taki pa11 
otulony szalem , zostaje dw orny11! 
gestem  w yproszony  za drzwi.

Można zauw ażyć i takich gości, 
k tó rzy  .mają sm oking i fular a r ty  
styczn ie  w iązany  w  okól kołnierza, 
jakiś odw ieczny frak z  ko lorow ą ka 
mizełką w  kw iaty . B ez zarzu tu  U' 
bran i są tylko m urzyni, zawsze 
trzym ający  się razem , nam iętni tan
cerze charlestona. Nie brak małych, 
zg rabnych  dziew uszek, które 
w prost szaR ją  usłyszaw szy , że jaz2 
p rzy g ry w a  do tego m odnego tańca. 
W ic d y  inni m ężczyźni idią w  kąt, a 
synow ie A fryki tryum fują. W  M oń' 
lin Rouge spotyka się w szystk ie  ra 
sy, i słuszn ie  k toś rzeki- że je s t o11 
„tizecirr biegunem " ziemi, k tóry  
każdy p rzy b y w ający  do P aryża  
odnaleźć im. ..

-X„, M -

Nafta z węjla.
N ow y Jork, w  listopadzie.

Na posiedzeniu konferencji w ęglo
w ej w Pitsbui gu p ro feso r B eigins  
w ygłosił odczyt o próbach produko
wania oleiu skalnego z w ęgła. P ro 
cesu t!ranisform acji reterenir dokony
w ał za pom ocą w odoru. Rergins 
zaznaczył, że otrzym ywanie ropy z 
w ęgia ma dla Europy w iększe zna
czenie. niż d!a Ameryki, z tego 
względu, że terany  naftow e w  Euro 
pic dostarczają  zbyt m ało ropy.."

Sposób, sto so w an y  p rzez profeso
ra Bergimsa, opiera się na następu
jącej p o d staw ie : W ęgie' zaw iera 16 
części wo ioru na 1 oześć kwasu  
w ęglow ego. B y zam ienić w ęgiel na 
ropę naftow ą, na leży  podwoić ilość 
w odoru. W  tym  celu w ęgiel pod
li; ie się działaniu temperatury 300 
do 350 stopni w przeciągu kilku go
dzin, naslycając go wodK>re»n. Sto

pniowo w ęgiel zamienia się w  masc 
pół-płynną, a przy temperaturze 450 
stopni przechodzi w  star płynny.

Dla produkcji oleju nadaje się  lfll 
niej węgiel bnpiatpy, aniżeli tw ar
dy. Przeciętnie 40 do 70 procent 
w ęg a daje się zamienw na ropę na
ftowa,

Kalkulacje, rej przemiany przedsta
wia się  w  sposób następujący: 1
1000 k f e  drobnego — nohariej mia
łu —w ęgla, otrzymujemy 150 klg- 
gazoitny, 200 klg. ropy naftowej, 60 
klg. sm arów i 80 klg. mazutu.

Gazollima, o frzymana z  w Tigla, ma 
w łasności m ieszaniny be.raokt 2 
g a  zo  limą naturalną.

W  Niemczech są  już w  budowie 
w  Ruihirze dwie fabryki dla chemi
cznego .twarzaniu w ęgla na na
ftę.

N a s ł a n e .

DX-

Kurjiei1 J^tepac^h
Horacy w przekładach. Nakładem  

łJ. T . Vernclla w  Lozannie ukaza
ło  się  interesujące w ydaw nictw o. 
Jest to lu k su sow y zbiór poezji 
H<?rac8f|0 w  różnojęzycznych tłó- 
maczer.iach, rozm .eszczonych  w ten 
sp o só b , że w keżdym  z jeżyków  
obcych  da iio jeden tylko przekład. 
W  ciekaw ym  tym zbiorze znajdu
jem y rów nież jeden krótki w iersz  
H oracego w  polskim przekładzie. 
W iersz ten podano w tłóm aczeniu  
Jana Piotrzyckieg":
Żyłem, w dzicw częiarh zakochany szczerze... 
Bo też i do mnie (niejeden pamięta!) 
Jakby do m iodu, spieszyły dziewczęta 
Dziś broń miłosną oddaję W enerze.
Jako ci sławni wodze trj uirfalni.
Składam pochodnię, tuk i drążki owe. 
Któremi nieraz w noce księżycowe 
Drzwi podważałem panieńskich sypialni...
Co było kwiatem, zakwita pokrzywą! 
Starość, nic n d o śc  i myśli ponure...
Ejże Amorku, uciekaj co żywo,
Bowiem kijaszkiem si skóręI

ri >!jowsM Jan: Mazurzy Prusy —
N asza Bibljoteka Nr. 14. —  Wy 
daw nictw o Zakładu N arodow ego  
im. O ssolińskich  8" — str, 33. —  
1926. W śród tom ików  „Naszej Bi- 
bljolek1", zainicjowanej przez W y
daw nictw o Zakładu N arodo ,veg i 
im. O ssolińsk ich , tom ik czternasty, 
traktujący o Mazurach pruskich, 
na specjalną zasługuje uwagę. 
Z naw ca tam tejszych stosu n k ów , 
dr. Jan Rogowski, m ówi tam o ge-  
ografji ig e o lo g ji Pojezierza M azur
sk iego, o historji M azurów  pru
skich, ich zw yczajach, p ieśniach i 
legendach, następnie zaś o dąże
niach germanizacyjnych rządu pru
skiego i wreszcie o polskiej pracy 
oświatowa].

Samopiorąsy 
środek

pierze sam —  
bieli sam — 

desynfekuje -
pod gwarancją nie niszczy bielizny

Popierajciu cele Touarzystwa 
Szkoły Ludowej,

STATYSTYKA BEZP1EC 
SYW A W, LOTNICTWIE.

L w ów , 23 lisbypada. 
We,dług ofiojalnyid.i! doniesień an- 

gietsiWich, nie zanotowano w  roku 
1925-26 żadnego ciężkiego wypadku 
z samolotami Imperial A irw ays. -  
Żądeu pasażer korzystający z  sa
molotów tej kompan). me został u- 
szke dzony. jednany cięższy w ypadek 
kióiry miał miejsce w  ciągu ostatn ie
go roku spraw ozdaw czego , w yda
rzył się sam olotowi francuskiemu- 
k tó ry  na linji Londyn - P aryż  za- 
bfąjdiZTtł w e mgle i będąc zmuszonym 
do ląd" wam a zav ad/U o drzewo

Niegasnąc? miłośń.
Paryż, w  listopadzie- 

Johan-na Calve. 70-letnia starusz
ka zamieśzikaią w Bordcaux wC 
Francji, nic mogła sie o /s ja ć  z ciał 
letn sw ego iiktłdhaiiegń męża. Prze
to po jego śm ierei, która nastgi ji!a 
jeszcze w  s-iycznńi, siedziała;iz l-rti- 
pem w  jednym -Pokciu, ;; zuaijomyP1 
i'0/.powied-ziała że mąż wyjechał- 
Dopiero niem ożliwy odór wydobT' 
waijący sie z  jej mieszkanki zwrócił 
uw agę sąsiadów  i zaw ezw an a óoli-
c.ia zrobiła perzadek, a wierną żona 
odiiśiiia. a o  zakładu dla obłakamncii*
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Wielki pożar w Ustrzykach dolnych.
Sgfanęto kilkadziesiąt domów mieszkalnych i tartak. Szkoda idzie w setki tysięcy dolarów.

Ustrzyki dolne. (Tel. w}.)
W  niedzielę;.-p godz. 5 popoł. w  

Ustrzykach dolnych wyouchł pożar 
w tartaku  tow arzystw a „Zagroda*. 
T a rtak ' spłonął doszczętnie « raz z 
zapasem  3.000 nr'' d rzew a. Akcja 
ratunkowa była utrudniana ze  wz&R- 
da na brak wody. Płom ienie w spo
m agane w iatrem  straw iły  10 budyn
ków  tartacznych , poczerń przerzu
ci ły  się na miasto. W śród mieszikań- 
ców  przew ażnie biednych, pow sta
ła  panika. Na pomoc płonącem u 
m iastu  przybyło  w ojsk o' oraz okoli
czne ochotnicze straże pożarne. —- 
W  szelka ofiarność ratujących była 
bezskuteczna, żyw ioł bow iem  ze 

sStrąkzina siłą i. szybkością par! na
przód’. Zaczęto zatein  zabezpieczaj

budynki rządowe, m agazyny -'po
zy  w cze, rafinerie nafty Sk! Akc- 
„Eanto" o raz  dw orzec kolejow y. 
Nad ranem  ostatecznie zburzono je
dnią kam ienicę, k ió ia  s ta ła  już czę
ściow o w  płomieniach. i w ten  opo- 
sób  przerwano drogę żyw ioiow i.

Di .esiatki rodzin zo sta ły  bez da
chu nad głow a a sDfei 'udzi bez 
egzystencji W drożone do chodzenia 
ustaliły , że pożar pow stał od iskry  
z  lokom otyw y, która w  tym  czasie 
przetaczała na tor ze  tartacznym  

| w agony.
Na miejsce w yjechała  komisja 

i woiew ójdizka celem zbadan ia  roz
miarów katastrofy, o raz  zainicjow a
nia akcji ratunkow ej dla pugorzel- 

| ców.

Szkoda idzie w setki tysięcy do
larów.

T o w arzy stw o  „Zagroda11 zaaseku- 
row ało  ta rtak  na 30.000 dolarów , zaś 
zap as drzew a ma 15.000 dolarów .

Stu pięćdziesięciu robotników tar
tacznych straciło pracę.

T o w arzy stw o  „Z agroda1 zap ew 
nia jednak, iż znajdą oni zajęcie przy  
usuwaniu spalenizny, albowiem od

budowa tartaku nastąpi w jak naj
krótszym  czasie.

Inform ują nas, że gdyby pożar 
d o ta rł b y ł do znajdujących się w 
U strzykach  dolnych aezerw oarów  
nafty , całe m iasteczko poszłoby z 
dym em .

D opiero wpfzoraj w ieczorem  po
żar zosta ł zupełnie zlokalizow any.

Energ czna walka z drożyzną.
(Telefonem od nr szego korespondent?).

W arszaw a. 22.. I ł .  Komitet ekono
m iczny m inistrów  ro z p a try w a ł sp ia  
wg ustalenia now ych cen n a  cukier
i w ypow iedz ia ł się p rzec iw k o  z w y 
żce cen  cuk ru  w  detailu.

K orm iet zastan aw ia ł się  nad sPra-

w a gw ałtów  re j  zw y żk i c e r  ży ta  i
d oszed ł do przekonania, że cena ta 
jest nadmierna i w ygórow ana. Kom! 
ict P o stan o w ił p rzedłożyć Raidizic 
m inistrów  ew en tu a ln e  w yjście z s y -  
iu a c i p rzez  1) zamknięcie granit I

dla w yw ozu  ży ta , ew entualnie wUro 
waidzenic c(a w y w °zo w eg o , 2) 
przez zakup znaczniejszych ilości 
ży ta  zagranica dla zabezpieczenia  
rynku w ew nętrznego « naw et dla 
ewentualnej interwencji.

POŚWIECONY POLSCE DODA
TEK „TJMESA" LONDYŃSKIEGO 

Londyn (Teł. w ł.). 
U kazał się tu dodatek przem ysło

w y „Timesa", pośw ięcony Polsce i 
Gdańskowi. D odatek ten p. t.- „Ti
mes Trade and Fgineermg SuopU- 
ment“, w y d an y  p rzy  w spółudziale 
w arszaw sk ie j „Ajencji W scliodniej" 
obejm uje 70 stronic wielkiego for
m atu i jest bogato ilustrow any.

  0 0 — —

POSTULATY KAMIENIC ZNłK Ó .
W arszawa, 21. 11. (MY).. Na 

ra is /y m  Zjeździć w łaścicieli ii-ie ru
chomości uchwalono u tw orzyć  $t*- 
gauizację w  sktad której w eszłyby  
wiszyśtlkie stow arzyszen ia  w łaści
cieli nieruchom ości miejskich. Z ada
niem tej organizacji byłoby prze- 
prow adzertie akcji w --prawie znie
sienia ustaw y o  ochronie lokatorów'.

 00 -------

STAN WYJĄTKOWY W IRLANDjl 
Dublin, 22. 11. (PAT). %  zw iąz 

ku z n ied aw n y m  napadem  na k o 
sz a ry  gw ardii narodow ej ta d a  w y 
konaw cza w olnego p a ń s tw a  Irian* 
clji proklamowała stan W yjątkowy. 
W obea teg o  w chodzą w życie p rz e 
p isy  n ie d a w n o  og łoszonej ustaw y 
o-, beauieczeństwiite łiubliczuem. P a r 
lam en t zw o łan y  zostan ie  na 24 brn.

.. o—---

Romer Dmowski n swej secesji. -Ibratiy senackiej komisji hudźstrtrfej.
(7'elefonetn od as. szego korespondenta).

W arszawa, 22. listopada.
P rzedstaw icie! „G az. W&rsz. 

P o r . W  zw iązku z krążąceim  w  k o 
łach po lity czn y ch -w ers jam i o w y s t’4 
pieniu r  Rom ana D m ow skiego z 
ZNL zw róc ił się do niego z z a p y la 
niem czy  nie urn czego do powietize

nią w tej sprawie Rom an D m o w 
ski w  o d p o w ie d ^ s w e j zaznaczy ł, 
że nic p ozy tyw n ego  n*e m oże w 
tej chw ili pow iedzieć. Pogłoski u 
jego stanowisku PoUtyczrern są fa ł
szyw e.

-1 0  O l-

Przegrupowanie w kresowych
part/ach radykalnych.

W arszaw a. 22 11. (AW ). Niiiedaw- 
no  naw iązane porozum ienie ponńg- 
d zy  sk ra jn ie  lew icow ą Niezależną 
Partją Chłopską a pół kom unistyioz- 
na  b ia ło ru sk a  robotniczo - w łościan  
ską  organizacją  „HrOmada" na  kre
sach póln. - w schodnich  uległo zer
waniu, przyazem  stosunk i m iędzy 
N. P . Ch. i „H rom adą11 z a o s trz y ły  
.się znacznie. Ostatnio N P . G h  n a 
w iąza ła  rokow ania  z istniejącą je d y 
nie na reren ie  wilensKim organ iza
cją po lityczną „W łościańsk i Zw 
K reso w y 11 stan ow iący  da niedaw na

autonom iczną grupę ,,W yzw olen ia11. 
\V najb liższym  cTasićróczekiw ać na 
ieży fuzji obu sLironuitatw. Porróę- 
cizy Polską Partią Komunistyczną a 
partją komunistyczną Białorusi z a 
chodniej nastąpił o stry  konflikt, tak , 
że b ia ło ruscy  kom uniści w y łam ali 
się z lElod solidarności partii. Akcję 
kom unist. na 'terenie Rzpłitcj zam ie
szk a ły m  przez B iałorusinów  p ro 
w adzi obecnie z w ielka in ten zy w n o  
tc la  białoruska robotniczo ■ w ło
ściańska „Hromada'1.

W arszawa, 22. 11. (PAT.) Senacka 
j kom isja budżetow a ro zp a try w ała  

•izfeiaj przedpołudniem , .pod pirzewo- 
| dr ictw em  cena-t. Adehnana na pod

staw ie refe ra tu ), .senatora  B uzka 
sprawozdanie Najwyższej Izby 
Kontroli Państw a z dokonanej w  r. 
1925 kontroli w zakresie działania 
M. S. Z. Po krótkiej dyskńsh sp ra 
w ozdanie to  nrzyjęto  do  w iad o m o 
ści.

Na w niosek re fe icn ta  kom.sja

Protesty przeciw

-XO W -

„Tydzień nauki cM ze iiia  ulicami'1.
(Telefonem od nas^e go korespondenta'

W arszawa, 22. listotrada. 
Celem  unorm ow ania ruchu piesze

go na u/Toach W arszaw y  kom isaria t 
rząd o w y  organizuje „Tydzień nauki 
chodzenia ulicami". P rz y  najbardziej 
ożyw ionych a rteriach  kom unikacyj
nych  instruktorzy poltcyjm w  ciągu
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tygodnia bieżącego bedą uczyli pu- 
blietzmiość zasad przechodzenia ulic. 
Po tygodniu przeszkolenia policja 
będzie stonow ać doraźne k a rv  ad
ministracyjne za nieodpowiednie cho 
dżemie.

x®-

Powstanie w Alhani i.
Belgrad, 22. 11. (AW.) „W lenie11

donosi ze Skntari, że po tw ierdza się 
w iadom ość o wybuchu oowstania w 
nólwoonej Mbanji, celem usunięcia 
obecnego raąuu Achmeta Zogu. — 
Ruch ten powstał w śród  szczepu 
Mtrkbtów, a pastewnie rozszerzył

się na innie szczery . Pow sutińcy ro z
broili żandarm ów  i szykują sie do 
m arszu na  Tiranę. R ząd sk o n cen 
tro w ał silne oddziały  w ojskow e dla 
stłum ienia rew olty .

W arszawa, 22. 11. (A W ) W e w szy 
stkich pow iatach  G órnośląskich 
w niesione zosta ły  protesty przez 
ludność polską przeciw dokonanym  
wyborem, w  szczególności w  po

m iędzy innymi uchwaliła rezolucje 
w zyw ające r.?ąd:

J o  zniesienia GL Urzędu Likwi
dacyjnego i w cielenia agend lego 
WtąpedjĘ dQ -m inisterstw a skarbu.v>: -■ 

Do zmniejszenia ilości hurtowni 
tytoniowych a nawet skasowania  
tvc!i hurtowni w  miejscowościach, 
gdzie atiajdufa sie magazyny pań
stw ow e.

i Do przyspieszenia p rac  naci ta- 
j ryfa  celną.

wyborem 
nż Gćriwm Śfgsku
w iatach  katow ickim  i św iętochło- 
w ickim , gdzie stw ierdzono, że Niem 
cy grozili robotnikom  polskim w y 
dalaniem  z fabryk  w  razie nieirłosu
w ania na kandydata  niemieckiego.

LIPIJA LOTNICZA W IEDEŃ-  
RZYM

Rzym, 22. 11. (AW.) Jeszcze w  
grudsmi b. r. zostanie uruchom iona 
linja lotnicza m iędzy W iedniem  a  
Rzym em . Czas lotu z W iednia do 
Rzym u łącznie z postojem  w  W e
necji nie będzie w ynosił w ięcej niż 
7 godzin.

 o o ——

AFERA PPO  W OK ATORSKA 
GARIBALDIEGO.

Nicea, 22. 11. (PAT.) W  czasie 
rew izji p rzeprow adzonej w  m iesz
kaniu P . G aribaldiego znaleziono li
s ty  św :ajcz? 'ce  o ścisłym  stosunku  
Garibaldiego z Zambonłm.

 00------
KATASTROFALNY HURAGAN 

V,’ HISZPANJI.
Madryt, 22. 11. (PATA Nad Hisz

panią przeszedł huragan połączony  
z  ulewnym i deszczami, wskutek  
czego w iększość rzek w ystąp iła  
z brzegów . D onoszą także o rozbi
ciu siei w ielu  sta tk ó w  •yibaokich. Sa 
liczne ofiary.

POLICJA WARSZAWSKA ZABRONIŁA 
ZBIERAKI SKŁADEK NA WALKĘ Z 

FASZYZMEM WE WŁOSZECH.
Warszawa, (T eł. w ł.)  

Zw iązek socja listó w  vrłoskich  
nądesla ł do partji s o t j .  ,.Bund“ 
pism o w  którem p -o si, by partja 
przesłała im w sp arcie  materjalne 
dla prow adzenia walki z faszy
zmem u sieb ie w kraju.

W  zw iązku z tym organizacją  
m łodzieży socjalistycznej „Przy
sz ło ść"  zw oła ła  w iec m łodzieży, 
na którym m ów cy nawotyvra)i o - 
becnych, by składali ofiary na rzecą 
ich up ośled zon ych  tow arzyszy  we1 
W łoszech  

O becny na sali aspirant T o m  
zabronił zbierania ofiar, zabierając  
w szystk ie  bloki i kw itarjusze, sp o 
rządził protokół przeciw ko organi
zatorom  w iecu, za zbieranie sk ła -  
deK i ofiar bez uprzedniego uzy
skania na to specja lnego  zezw o 
lenia w ład z adm inistracyjnych.

- ;OQ -
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K K O N I K A .
Dziś: rzym.-kat.

K lem ensa p. gr.- 
kat. E rasta  i O łym pa

Jutro: rzym .--kat. 
Emilji i Jana gr.- 
kat. Myny m.

REPERTUAR TEATRÓW 
MIEJSKICH. 

1.EATR WIELKI.
W torek 23 bm .C ały  dzień bez k łam 

stw a “
Ś roda 24 bm. .F ie rw szy  człow iek".
C zw artek 25 bm. „Cały dzień bez 

k łam stw a...'
t e a t r  n o w o s c ł

W torek 23 bm. tea tr zam nięty z p o 
wodu s ener. próby .S łodk iego  K aw ale ra '

Ś roda 24 >m „Stodki K aw a.tr" , ope 
rctka L. Faila. prem jera

C zw a.tek  25 bm . „Słodki K awaler"
R e p e r t u a r  t e a t r u  m a ł e u o :

W torek o ’.30 .P o rw a n ie  S ab inek* .
Środa o 7.30 25-te p rzedstaw ien ie  .P o 

rw anie Sabinek*.
C zw artek  o 7 30. W y stęp  G ertrudy  

B odenw ieser z jej zespo łem  tan ec zn y m .
C O  G R A JA  DZISIAJ W  KINIE:

Apollo: .R o b in  H o o d '
Chin era: „N iu“ Tragedia życiow a Emil 

Jannigs i K onrad Veidt.
Kopornil „H usarze F . J. I .“
N ysionka: „H usarze  F . J. I.“
Palaco: N ajp iękn ie jsza  kob ie ta  św iata*
Law: „B uster Keaton i m iljon hrów *.
(Jciochr „P o d  p łonącem  liebem  Me

ksyku*.

Polskie Towarzystwo Muzyczne.
Wtorek 23 listopada: Krucjata Dzieci 
Gabriela Parnego. Zespół Wykonaw
ców 300 osób. 3249

— Taatr W alki daje dziś niezwykle o- 
ryginalną, p-zedow ripną sztukę G Mont- 
gonm ery’ego: „Cały dzień bez kłam stw a...'.

— W środę, 24 om ., w strząsając/ dra
mat amerykański E. 0 ’N eill’a: .Pierwszy 
człew iek ', z pp. Michnowską i Żyteckim 
w ro 'arh  czołowych.

— Jutrzejsza prsmjora „Sładkiega Kawa 
,ara“, głośnej, przepięknej operetki i.eona 
Faha - z librettem w przekładzie Juljana 
Tuwima — budząca nadzwyczajne zacie
kawienie wśród szerokich kói zwolenników 
wesołej muzy optretkow ei — zapowiada 
się pnw dziw ie wspaniale. Parfję tytułową 
dziewczyny, przeistoczonej chwilowo w po
stać chłopca — w której budzi się nastę
pnie instyktowna miłość do we: oiego 
kuzynaa z 3ombaju — k reu jt p. Marja 
Korabianka. Obok niej, w  głównej partji 
męskiej, wystąpi p. Marjan Wawrzkowicz, 
który tym razem będzie miał szerokie 
pole do rozwinięcia w  całej pełni swego 
pięknego głosu lirycznego W innych czo
łowych p jrtjach  wystąpią pp. Rapacka 
(kreująca iw ie zupełnie oorębne postacie), 
Brzeska, Ruszkowrki i Tatrzański — zara
zem wielce staranny i pomysłowy reżyser 
premjery. Oryginalny balet, nt. „Klojnuty*, 
odtańczą pp. Marlówna i Ciesielski, w oto
czeniu „coips cle ba lle t'. Nowe przepięk
ne dekoracje Zygmunta Balka dopełniają 
niezwykle efektownej, artystycznej całości 
widowiska. Strona muzyczna przygotowa
na t kierowana przez ;apelmistrza, Jaro- 
słi.wa Leszczyńskiego.

Dziś, z powodu generalnej próby jutrzej 
s z tj  premjery, teatr Nowości -amiinięty

— Gwiazda japońska w  Lwowie Zapo
wiedziane na ‘‘>6 i 28 bm ., dwa gościnne 
występy wielkie; śpiewaczki 1 aktorki ja
pońskiej, p. Teiko Kiwa, w aerydziele Puc
cini ego: „Madame Butterfly“ — wywołały 
olbrzymie zainteresowanie wśród iicznycn 
melomanów naszego m iasta. W kasach te . 
atrów miejskich panuje ożywiony ruch, co 
dowodzi, że bilety na te dw - nadzwyczaj
ne prz-.dstawienia, będą wk.ótce wyczer
pane. Zniżki procentowe, udzielane przez 
Dyrekcję, oraz wszelkie bilety wolnego 
wstępu — prócz redakcyjnych i urzędo
wych — nie będą ważne na te przedsta
wienia.

— 25 przedstawienie „Porwania Sabinsk*.
W środę odbędzie ię w Teatrze Małym 
25 przedstawienie tej arcyśmiesznej farsy 
która zdobyła sobie wprost fenomenalne 
powodzenie we Lwowie Na tem przedsta 
wieniu zjawia się. napewno starzy bywal
cy teatralni, któizy raz jeszcze zechcą z i- 
baczyr. przepyszne typy, stwarzane przez 
dj r. Czarnowskiego 1 reż Rasińs.dego, 
o u z  podziękować tJm za tyle prcemilycu 
chwil, spędzonych w tym sytnpatycznvm 
a las uluuionym teatrze.

00 ADMINISTRACJI.
W sz e lk i k w o ty  Pod Jdres«ro 

Administracji „Kurjera l  rowskte- 
go* Przesyłaó należy przekazani 
pocztowymi lub na numer P. K. O-

153215.
M ó w i ą ,  z e . . .

nu niedzielnem  w a irri>. 
zebraniu Zw iązku Obrońców pad ły  ciężkie 
oskarżenia na niektórych naszych szefów  
urzęau mianowicie, że  zg łasza jącym  s%ć 
z  nrosbą o pracę ochoinikom  z  r. 1918 
odpow !adano „po co sie p a n  pchał do 
łych w alku i  wyrzucono ich za  drzwi.

ludzie nie chcieli wierzyć, by to było 
pra  vdą i istotnie je s t to tuk nie do po
m yślenia w po lsk im  Lwowie, iż wygląda  
u,- u rjje  tie tub conujm niej na przesadę, 
la k io  ?  U rzędnik p o ls k i  robi w vrzuty ko
m uś, ż t  w alrzyt w obi onie po lskośc i mia 
s ta ? N ie  ro nie m o żliw e! A le  je ś li  się lo 
p rd n o s i publiczn ie , rzuca się tak ciężnie, 
hańbiące oskarżenie, to trzep a udowodnić 
potworność tego fa n tu . Przew odniczący  
obiecał to zbu lać i na w ynik tych docho
dzeń  wszyscy czekam y z  niecierpliwością. 
G dyby to okaza ło  się praw dą , nie byłoby 
dość słćw  potępienia i należałoby takiego 
osobnika stosow nie ukarać A l“ je ś li  lo 
tylko gołosłow ne pow iedzenie?  teśli lo 
nie fes i praw dą  ? Padło nawet pub liczn i 
nazw isko ! I  tu zaczyna  się tragedja. je ś l i  
fa k t tak i m ia ł miejsce, niech ten ktoś 
się oczyści, wytłumaczy, że inaczej to ro
zum iał, bo nie uw ierzym y nigdy, żeby to 
pow iedzia ł P o la k !! Ź le  g o  zrozum iano, 
przekręcono jeg o  pow iedzenie czy coś p o 
dobnego i  publicznie to wywleczono na  
pociechę naszych wrogów.

rrr,

— Y.'ys.ępy Gertrudy Bodenwisar. Repre
zentantka najgłośniejszej dziś w świecie 
szkoły choreograficznej, najge.ijalniejsza 
współczesna mistrzyni kultury ciała i jego 
rytmiki. Gertruda Bodenwicser zjeżdża 
do Lwowa i w ystąpi w Teatrze Małym 
w czwartek. Jest to prawdziwa rewelacja 
artystyczna dla Lwowa, jeśli się zważy że 
o Bodenwieser wydano specjalne dzieło a 
najśw ietniejsi krytycy europejscy poświę
cili jej entuzjastyczne sprawozdanie. Bo 
denw ieser pizyjeżdża z częścią swej szko
ły )raz ze swym kapelmistrzem i zapro- 
dukuje w swym olbizymim repertuarze 
tańce oparte i ściśle związane z rytmiką 
klasycznych utworów muzycznych. Ona i 
jej szkoła wystąpią w kostjumach stylizo
wanych według wzorów sławnych arty
stów malarzy, Pokup na bilety jest olbrzy
mi

— Posiedzenie Pol. Torcarzystwa Hisfo” 
rycznago odbędzie się we środę 24 listo" 
pada 1926 o godzr 6 pop. w sali Seminar- 
jum fdistorji Polski Uniwersytetu (Mickie
wicza 5 a. 111. p.) z referatem prof. dr. St. 
Zakrzew skiego: pi. Problem stolic Poisk- 
za piewszycli Piastów. Rozbiór poglądów 
prof. Balzera, Bujaka i Lei i S p ł r  skisio  
Goście mile widziani.

—  Folskis Towarzystwo Politechniczna
zawiadamia swoich członków, że we środę 
dnia 24 listopada br. na zebraniu tygud- 
niowem wygłos1 odczyt P. inż. Józer Ja
skólski p, t. .W is ła , U jic ie  W isły , żegluga 
na W iśle i port Gdański. Początek punktu 
alnie o godz 18-tej. Goście mile widziani.

—  Posiedzenie naukowa odbędzie się mi 
wtarak dnia 23 bm. 1926 r. o godz. 18-tej 
w instytucie Geologicznym U n iw , J. K., 
ul. Długosza 8 z porządkiem dziennym 
1) prof. Dr. H. Arctowsai wykład pt. „Huls 
atmosfery. 2.) p. Ii. Orkisz: „0  falow aniu
atmosfer rcznam.

  -----
—  Dr. W einiełd, b. ■prezes Iwo w- | 

skiej Izby skarbow ej, przeszedł! na 
em ery t mrę

— Teatr „P aw ie Oko“ w  B aga
teli. Dziś próba generalna, a jutro 
prem iera  wielkiej rew ii aktualnej 
„ l o  co każdy lub!“. Dział m uzyczny 
te j rew ji opracow ał mtalenmowany 
m uzyk p. YV. Osiecki.

— W iec w  spraw ,e obrony szkol
nictwa Polskiego na kresach w sch o
dnich odbył się w niedzielę na dzie
dzińcu ratuszow ym . W iec ten w y 
zyskali endecy i ich p iastow i sa te 
lici dla celów agitacj' party jnej i jaJ l 
ko sposobność  do szeregu  a tak ó w  
na rząd.

—O—

—  Ks. Józef Bocian, Sr - k a t. su- 
irag an  lw ow ski i b. re k to r  sem iuar- 
jum duchow nego zm arł onegdaj w e  
L w ow ie. Wozorafj w ieczorem  o d b y 
ło s ie uroczyste przeniesienie  
zw łok  z  kaplicy gr. kat. seminarium  
duchownego do cerkw i św . Jura; 
W  obrzędzie przeniesienia zw łok śp. 
ks. D o d an a  w ziął udział cały  gr. 
kat. k le r  lw o w sk i Pud p rzew o d n i
c tw em  ks. rn iira ta  Bieleckiego, kil
ka  chórów  i olbrzym ie t łu m y  lud
ności ukraińskiej.

— Komedie koncertowa u r, ydza 
lw ow ski tyigodni] „G^m oedkr' z 
lwows-ką publicznością i artystam i- 
W  ciągu dw óch tygodni czasopism o 
to zapow iedziało  trzy razy koncert 
i każdym  razem , t. j. 10,, 17 i 21 b. m. 
m usiało odw ołać. P ie rw szy m  razem  
m jał śp iew ać zn an y  i ceniony a r ty 
s ta  oiperow y Ignacy D ygas z p. Pla- 
tówna. dlruigim rażeni g rać  miał pe- 
■szteńskii, w y b itn y  pianista Tibor 
Szatmari, którego produkcja  w  o- 
st a tui ej chw ili odłożona została na 
niedzielę. T ygodnik  „Comoe Ł-a*" 
zdaje się grac kom edię z tą  garstką  
publiczności, k tó ra  kupiw szy  bilety 
w stępu, z jaw iła się: w  oznaczonej 
porze przed salą 'kina „L ew ", wizgię 
dnie kina „Pałace** i stąd m usiała 
w racać  z niczem, Jeśli się 'jest nie
udolnym , i^n ie  urnie urządzać kon
certów , m e pow inno się zab ierać do 
■takich w ielce ry zykow nych  p rzed 
sięb iorstw . C ierpi na tem publicz
ność, narażona je s t opm ia a rty s tó w  
a n aw et naszego  m iasta , gdyż z a 
graniczni a rty śc i gotow i unikać 
Lw ow a, w  którym  m usiano  3 razy  
w  ciągu dziesięciu dni od w oływ ać  
koncerty z powodu braku słucha
czy.

Jak  dow iadujem y się, znany  w  
św iecie m uzycznym  pianista Szat- 
tnari, k tó ry  z P eszm  przy jechał do  
L w ow a, zam ierza w  drodze sądo 
wej dochodzić sw ych  słusznych pre
tensji za niedotrzymanie um ow y ze  
strony tygodnika „Comoedia*.

W ykład majora Jozefa Sm ó- 
Ień*kiego. W e w to re k  dnia 23 listo
pada br, o godzinie 7-mej (19) o d 
będzie sic w sali K opern ika  w  no
wym gm achu U uiwers.yteilu u rzą 
d zo n y  jwzez U n iw e rsy te t P o w szech  
ny k ą ty  z ko lei w y k ład  serii
1. W spó łczesna  A rm ia N ar0dowa'*.
M ajor Józef S m oleński w y g ło si w y 
kład ). t. „Technika i Wojna

— Poszukiw ani. Fdlmund łfe in -  
kiewioz, b y ły  oficer arm ii au striac 
kiej, w  niew oli rosyjskiej z 1916 r., 
w S uzdalit W  ład. guib. i następnie 
oficer V. polskiej aywtejii w  S yber
ii, Nowo-Nikolajewisk, Tom sk, Cha- 
barowsik, W ładyw ostok , prosi k re 
w nych  i przyjaciół o naw iązanie  
korespondencji. A dreś: E. Nizinkie- 
w icz, łia rb iią  Oliwia Polish  Consu- 
late. Inne g aze ty  proszę o p rze
drukow anie.

Za przeszkadzanie w  pracy a- 
resz to w au o  R om ana  Dąbrowskiego, 
Adolfa Blacha i W ik to ra  C hm ielow 
skiego-

W czoraj o g  10 rano  oddział P. 
P . P . K om isariatu, k tó ry  m a sz e ro 
w a ł jako  służba honorowa dla u f z y  
m ania ładlu w  szkole S ienkiew icza, 
ma ul. P o to ck ieg o  natkną! n a  
zgrajo opryszkóv. przeszkadzają
cych  w  pracy robotnikóm zajętym  
w fa b ry c e  L ew ińsk iego  (Pounckio- 
go.5S). Nanadli oni na robo tn ików  
w y woijhjąc aw an tu rę  i ■bólkę. Na 
w idok Policji rzucili ale oni do u d e -  
Wló. P o ste ru n k o w i zdołali w y że j
wymienionyeili p rzy trzy m ać .

— «■— ,••

— Nagły zgon- W  kawiarni , Wie- 
deńskiej** zm arł w czo ra j lż y d ° r 
L eder (B ern ste in a  3). StwierdlzO' 
no udar serca .

— Zwyrodmalec. M aria S  la t 1&> 
doniosła policji, żc gdy wcsz-tai do 
sklepu ko rzen n eg o  W olfa Bacha  
(Ł yczakow ska) po  zakupy , Bach 
usiłow ał zniew olić ją.

PROTETSY WEKSLOWE PRZFZ 
POCZTĘ.

W a rs z a w a , 22 listopada. (AW).
W  najo liższych  dniach u k aże  sic 

rozporządzen ie  P re z y d e n ta  R ze
czypospolitej upraw niające urzędy 
Pocztow e do sporządzania prote
stów  w ekslow ych .

— o— -

Wywóz zboża z Polski.
W arszaw a (Tel. w l.).

■Nliedaw.no tem u Raaa ministrów  
odrzuciła wniosek ministra spraw  
wewnętrznych, domagający się w y . 
daira zakazu w y u o zu  zbóż. P o s ta 
now iono w y \\ó z  taki ham ow ać za 
pom ocą specjalnych zarządzeń  w a 
lutow ych. Zarządzenia te w y dały  
już pew ien  skutek, podczas gdy w  
październiku w yw ieziono około 36 
łyisięcyi łouni zbóż chlebow ych, to 
w ostatniej dekadzie listopada w y 
w óz  ten spadł na 7.000 tonn.

 80—— ■

NADZÓR NAD BANKAMI 
W arszaw a. (Tel. w l.).

Z aproszony przez m inistra skarbn 
czeski specjalista dc sp raw  nadzoru 
nad1 bankam i dr. k a k  złożył mini
s trow i skarbił' Czecnowiczowi me- 
mionjfcły w  któryim .zaw arte są jego 
zastrzeżen ia  poczynione podiczas po
b y tu  jego w  Polsce.

Dr. Irak opuści! już W arszaw ę  — 
Nadzór nad bankami ma być wzm o
cniony przez zaangażowanie około  
10 now ych inspektoi ów  i w yodręb
niony z komisariatu bankowego, do 
którego dotychczas należał.

Z kraju.
X Z karły żałobnej. W  W a rsz a 

w ie zm arł S tan isław  H assew icz, 
(działacz Śląsku vV r. 1895 śp. H assę- 
w ioz ofiarow ał 20.000 K. na zatoże
nić gim nazjum  polskiego w  C ieszy 
nie. W  lulka lat Później umożliwił 
znacznym  datk iem  o tw arc ie  Pol
skiej szk o ły  ludow ej w C ieszynie, 
a  n astęp n ie  po lsk iego  sem inarjum  
nauczycielskiego w  C ieszynie. 
P rzed  śm .crcią w  te s tam en c ie  zapi
sa ł ca ły  m ają tek  M acierzy  szkolnei 
na ? 'ą sk u .

X Ofiara rzezimieszka. Jubiler 
k rakow sk i Rillcr, wyibrał się w  po- 
diróż do Lublin a. Międlzv Mielcem a 
R ozw adow em , ok rad ł go jego tow a
rzy sz  podróży, jakiś elegancki m ęż
czyzna — k tó ry  zab ra ł P lllerow j 
359 dolarów . 138 zło tych, 2 ^ n u rk i  
pereł, 2 pierścionki zło te, 3 d iam enty  
4 zegarki zło te i pap iery  w artośc io 
w e.

 o -

ZAWIADOMIENIE.
M inisterstw o K om unikacji w ydało do 

wszy*t<ich Dyrekcji PK P. okólnik z a n ą -  
dzajacy. aby w agony z partjauii m arsz- 
rutowenT z  d robnicow ych przesyłek C en
trali Z biorow ych Łr.dunków, A jentura we 
Lwowie. Syk°łuska 19, były w ysyłane p o 
ciągam i tow arow o-posp iesznym i tak  sa
mo iak w aeony b ezp o śred i 'o -zh ło row e.

Datki złożono w naszej admini
stracji :

Dla 80-ciuletmego staruszka: W R  
Helena Kwiatkowska, Basiówka zł. 2.
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i: W O W SK l”, środa, 24 listopada 19-36.

Kurjer ekonn ninzny.
Dalsza zniżka dyskontu

pry w itnego.
N a rynku p ry w a tn y m  panuje w 

■ dalszym  ciągu znaczna podaż gotóvv 
lii p rzy  m ałym  sto su n k o w o  popycie. 
P on iew aż bańki oprócz jednego z 
banków  .ziem iańskich odm aw iają 
w y d aw an ia  gw arancji (w  form ie li
stów lokacyjnych lub g w a ra n c y j-  
liyfeti) — zaczęli kapitaliści oddaw ać 
go tów kę na dobre w ek sle  przem y
słow e i handlowe. Za dyskon to  d o 
brego  m arerja iu  w ekslow ego  w  do* 
a rach  iżądak  prywailm d y sk o n te -  

rzy  1 3/4 dó 2 p re  m iesięcznie, za 
w eksle  z lotow e o  1/= % w ięcej. W 
dzielnicach hand low ych  ż y d o w 
skich płaci się n a tom iast iza d y sk o n  
to  4—5 pro, w  s to su n k u  m iesięcz
nym  ,v cen trach  i-irzen iy sło w ch  
'2 3-a pre db 3 ki p rc .

GIEŁDA LWOWSKA.
K ursa akcji naogól utrzym ane. - -  

Ruch średni. Nieco w iększy popyt 
za P ezetam i i Ćm ielow em  p rzy  do
statecznej podaży. P oszukiw ano 
Gorki (17.25) i L okom otyw  (osią
gnęły  kurs 2 zł.). O bro ty  w a keja en 
bankow ych skromnie, podaż p rze
w yższa  popyt. Teiideneja u trzym a
na. Usposobienie spokojne.

Korowane: P rzem y sło w y  0.16,
0.17, 0.18, B ro w ary  105, 106; Ćm ie
lów  1-26, 0.27; L okom otyw y .1.95, 
2.— rG azoliaia 2.65; P a ro w o zy  0.26; 
P eze t 2.85, 3.— ; S iersza g. 3.55, 3.50 
3.45;.. Tc&p 17.5:5* 17-50. 17.45,

OBROTY PRYWATNE,
W czoraj tenidćnćja spokojna. Kur

sa w ram ach  poprzednich. O brót 
średni.

D olar am eryk. S.99 do 8-99U ; d©u 
kftnad. 8,9414': do 8.95; kor. czeskie 

•0.26 do 0.26 1/3; leje 0.04 do 0.04 1/3 
frauk f“auc. 0.27 do 0.27U ; frank 
szw ajcar. 1.72 do 1.74; funty szteri. 
43.20 do 43.50.

Z łoto: 20 kor. 36 00 do 36.50; 20 
frank. 33.50 do 33.80; 20 m ark. 42.20 
do 42.50: 10 rubli 46.00 do 46.50.

Sreoro: k or. auscr. 0 61 do 0.63; 
5 kor. 3.30 diu 3.40; floreny. 1.65 do 
1.70: ruble 2.65 do 2.70; kopiejki za 
rubel 1.32 dó 135.

TYGODNIOWE SPRAWOZDANIE  
GIEŁDY AKCYJNEJ W E LWOWIE

Na targu  efektów  zasadniczych 
zmian niema. W  ciągu tygodnia 
kurs a akcji u legały  kilka krotnie 
fu k tu ?  cjom, a końcow e notow ania 
odpow iadają mniej w ięcej cenom z 
początku tygodnia. Z ain teresow anie 
było  stale duże, a popytem  cieszy ły  
•ię w  p ierw szym  naęidzie następują
ce pap ie ry : T espy , Gazolina, Cho- 
dorów a os tein  io R akszaw a, ta tó e  
poszukiw ano p o d o b n e  jak w  ubie
głych okresach  sp raw ozdaw czych  
akcje L okom otyw  i G órki w  k tó 
rych zaofiarow anie  ogranicza się 
do kilkudziesięciu sztuk tygodnio
w o. Akcjami bankow ym i handlow a
no pnzy skapem zapo trzebow aniu  
nodczas gdy akcie handlow e nie 
w yw ołu ją  nadal za in teresow ania . — 
Od daw na zan iedbany  dział .papie
rów  procen tow ych  zaczyna się po
w oli ożyw iać  a prai dm iotem  obro
tó w  są narazie 8% listy z a s ta \./le  
Akc. Banku H ipotecznego tudzież 
Ziem skiego T ow . K redytow ego. — 
W alny  urzym ane. D olary  kupow ano 
po Kursie około 9.00 zf. Tendencja 
nie ledHoha. Usposobienie w yczeku
jące.

« -U —

GIEŁDA ZBOŻOWA,
Naogól w  zbożu chlebow ym  po

daż obfitsza inie pok ryw a zapo trze
bow ania mimo słabszego popytu 
Znaczne ob ro ty  w  hreczce. Groch 
polny w  zaofiarow aniu . Silna podaż 
w  koniczynie czerw onej p rzy  s la 
bem zain teresow aniu . Tendencja dla 
zbóż chlebow ych silnia, i pozatem  
chw iejna. U sposobienie ożywione

Żyto 38.25 do 39-25 zł. Groch poi 
ny 45.00 do 50.00. Bobik 32.00 do
34.00. H reczba 33-00 do 34.00. O trąb 
żytni 23.00 do 23.50. O tręb pszenny
23.00. Koniczyna czerw ona 325.00 
do 375.00.

R eszta cen niezm ieniona i w szy 
stkie szacunkow e.

Kurjer fiadjowy
Program radjohoncertów na dziś:

W arszaw a  (400'. Gudlz, 17 30. Kon
cert pq południo w y. — Godz, 20 20 
O dczyt o m uzyce kam era lne j.
Godz. 20.40 K oncert w ieczorny .

Londyn (361.4). Godz. 20.30. Mu
zyka taneczna.

Frankfurt (394.7). Godz. 16 30. Kon 
cert muzyki operetkow ej.

Berlin (411). Godz. 20.00. W ieczó, 
szwajcarskich Kompozytorów z  u 
działem  artystów  śpiewaków i or
k iestry .

H am burg (428.6). Godz. 20-30. Kon 
cent fortepianow y.

B erno (441.2). Godz. 20.00. W y 
jątki pieśni i recytacji.

Berlin (483.9). Godz. 20.15. T ra n s -  
rriiiś)d"z pałach Adm iralicji.’

W iedeń (517.2). Gouz. 20.05. Kon 
c e it -  Akauem ja. r‘

M onachium  (535.7). Godz. 22.35. 
Kom unikaty Południow o - N iem iec
kiego Radjoktubi:

Dóyentry (1600). Godz. 20.00. Kon 
cert m uzyki kam eralnej.

M ediolan (315.S). Godz: • 21.00. S y 
gnał czasu.

MSZA ŚW . PRZEZ RADJO.
Je d e n  z kato lick ich  kościo łów  w  

Anglji z a in s ta lo w ał na w ieży m ikro
fon, k tó ry  umożliwia chorym  i uło
mnym, niie m ogącym  uczęszczać z 
p o w odu  swoldh dolegliw ości do ko- 
ścio ia, słuchanie za pośrednictwem  
radia M szy św  P rzen o szen ie  nabo
żeństw a na m ikrofon, um ieszczony  
na w ieży, o d b y w a  się przy  pom ocy 
specjalnej insltialacji

RADIO s w a i e m .
H i stor ja wesela w 5-ciu częśchich. 

I.
Panna Irena m iała z ło ty ch  mihon. 
Ach stanąć  z  taką ina ślubnym  'ko

biercu.
Niczem byt dla niej dancing  k o 

tylion.
Lecz radio  było najbliższe jej sercu.

W olno kaprysić  ternu, kto bogaty. 
Ko muz p rzestro g ą  dziś w ielbłąd bi-

KlfhJEl SPORTOWY.

W ięc, choć zm ieniała ciągle apa
ra ty ,

Żaden jej nie byl dosyć  p recyzy jny .

M arzy ła  ciągle o takim  głośniku, 
K tóry czystośc ią  melodii upaja. 
CzetTiuż nie znała pośród fiinn bez

liku,
Radio-Kfnofot przy  T rzeciego Maja.

(C. d. n.)

O K ULISTA
d r .  f i p u d c i * ,  trdynuji

przy ul. Romac ju  iCza 7 2 84 
•d -®d-l—f 12-1. 3— 5.

PogOii - Lech ja 8:2 (5:1). Z asłużo
ne zw ycięstw  o Pogoni, k tó ra  w y 
stąpiła  do tych  zaw odów  to w arzy 
skich bez Lachow icza (Sobociński), 
Giebartowisikiego (M aurer)./ Ficntla 
(Malinka), i d ra  GaSjbienia (Zimoner). 
Lechja w  pełnym  składzie. G ra bar- 
dizo ładna i fair. Bram ki dla Pogoni 
strzelili: B atsch w  2,40 i 76 min..
Kuchar 12, 15, 16 min, i Zimmer 51 
i 85 min. gry . Dla Leclij-i p ierw szą 
strzela Rusiecki w 10 mim. druga, 
sam obójcza w  87 min. S ędziow ał p. 
P ioheta dobrze.

Hasanonea -  C zarni 1:1 (1 :0). Ha- 
sm onea w  kom plecie. Ozanni bez  
S aw ki i Konopaiska. Obie drużyny 
g ra ły  lepiej pod w ia tr  i tak w  p ie r
w szej połow ie lekka p rzew aga H as- 
monei, dla k tórej b ram kę zdobyw a 
ga C zarnych, dla k tórych  bram kę 
w yrów nującą  strze la  Chm ielowski. 
Wernik rem isow y odpow iada w zu
pełności. przebiegow i g ry . W  Has- 
monei najlepszy Fanry ma bram ce, 
najgorszy WolfstaM. U C zarnych 
podobali się W innicki w  obronie, 
W itkow sk1 w  pom ocy oraz Klamut 
i O strow ski w  ataku. Byli g racze 
Siparty, W ęgłow ski i M ajcherczyk 
zaw iedli. Sędziow ał dobrze p. U- 
sarz. Puiblilczności przeszło 1.000.

Czarni II. - Fasm onea II. 1:0 
(1:0). Sędzia p. P rzybylsk i.

Św iteź  - Lechja II. 2:1 (0:1) S ę 
dzia p. G ulic z.

40 p. p. - Ś \v :teź II. 1:0. Sędlziia p. 
Sw oboda.

Jutrzenka - R. K. S 3:1 (1 0).
Stryj. Pogoń - Janina (Złoczów) 

1:0 (0:0). Z aw ody  o w ejście do kl 
A. Sędziow ał p. B udzianow ski. W o
bec tego zadecyduje -o w ejściu  do 
k la sy  A. rew anż pow yższych  dru
ży n  w  2'ocziowde. Narazie prowadził 
Pogoń  5 Hunktaffii przed Janiną 4 
punkty.

W arszaw a. Polonja - Warta (P o 
znań) 5:1 (4:0). Zaw ody o m istrzo
stw u Polski, p rzyn iosły  zasłużone 
zw ycięstw o drużynie w arszaw sk ie j 
która m iała siftuą; p rzew ag ę  w  pier
w szej połowie. Bramki, dla niej 
strzelili: Tmpalski (3), Z im ow ski i 
Jelski z kaniego . B ram kę honorow ą 
dla W arty  uzyskał w  ostatn ich  mi
nutach gry P rzy b y sz . Sędziow ał p. 
Rosenfeld z Bielska. (W tabeli mi
s trzo stw a  Polski p rowadiźi Pogoń 3 
g ry  4 punkty, 2) Bolonią 3 g ry  3 
punkty, 3) W arta  4 g ry  3 jnimkty).

Kraków. Craeovia - Amatorski K. 
S. (Katowice) 3:1 (1:0). B ram ki dla 
Gracovji strzelili N aw rot, Sperling i 
Kńbiński z karnego Wi ła  - Gar
barnia 4:4 (2:0). Sukces B -klasow ej 
drużyny. Jutrzenka - Zwierzyniecki 
3:3.

Łódź. Ł. K .S W idzew 2:0 (2:0). 
Samson - Hasmonea 3:1.

Katów ice. I. F. C. - Prfiussen (Za
łęże) 5:1 (1:0). Ruch - Zjedn P. Sp 
1:0. Załęże 06 - Iskra (Siem ianow i
ce) 4:2 (2:1). Z aw ody o puliar p. 
F liegera, p rezesa G. O. Z. P r  N-u.

WYNIKI ZAGRANICZNE.
Wiedeń. Z aw ody o m istrzostw o 

Ligi,.: ś ło y an  - KudoILniigel 0:0,
H akoah - Sportkiub 1:0, A m atorzj - 
Adwora 4 0, Vieima - Simmeriug 8:1, 
Rapid - F. A. C. 5:3, W . A C. - F?. 
A. C. 3:2. Sensacją dma były  zw y
cięstw a Vienny i W. A. C.

Praga. Zawody o -mistirziostwo Li
gi.: D. F. C. - Yictorla Ziżkow 4:3, 
Slavia - C. A. F. K. 3:1.

Budapeszt. U.pesii - 33 KeriiPt 
1:0, III. Obwód - Hungaria 2:0,: '. 
T. C. - Pispesti 1:0, Bestia - Saba- 
ria 4:0, Vasas - Nemzeti 3 2,

Londyn. Burnleiy - Totterham  
5:0, Sunderla.rd - Arsen; 1 3'2,
Leeds -  Bury 4:1. W  m istrzostw ie 
Ligi prow adzi Suniderlaud 22 punk- 
tami.

ROZMAITOŚCI.
W biegu na przełaj pań (1 kum.) 

urządzony ,n staraniem  C zarnych, 
z w yic i i/żyla w  klasie semjorek p. 
L oteczkow a (Czarni) w czasie 4.14,
2. G w izdałów na (Pogoń). W  klasie 
juniorek na 15 s ta rtu jących : 1. S te
fańska (Czarni) 3:51,4, 2. M yszka 
(Sokół II).

W arszawa. P róba  pobicia rek o r
du polskiego na 3.000 m. podjęta 
przez F reyera  nie udała się.

Medmlan. W łoski Zw iązek Piiki 
Nożnej uchw alił bojkot W ęgier, w o
bec czego zapowóedzi.ane na 12-go 
gruldliiia b. r. zaw ody międizypań- 
stwoiwc W ęg ry  - W io c h y  zosta ły  
odwołane.

Plenarne posiedzenie Koła dziemii- 
kaizy sportowych w e  Lw ow ie, od
będzie się we w torek, dńia 23 b. in. 
o godzinie 8 w ieczorem \v  lokalu 
Koła D. ’S. (plac MaTjaaKi 1, 4 —■ 
hotel Europejski) z referatem  p. t.: 
„O niektórych zagadnieniach publi
cy sty k i sportow ej'-. O prócz te^o na 
porządku dziennym  zatw ierdzenie 
projektu odznaki Koła Dziennikarzy 
Sportow ych. Goście mile wiłdżrąńi.

L. Z. O. P. N. o trzym ał z Polskie
go Związ-ku Piłki Nożnej następu ją
cy te leg ram : ,. Z w iankow i g ratu la
cje z pow odu zwdrćjęstwa nad W ro 
cław iem . Drużynie podzięlkow-ame 
za piękną i ofiarna grę. — C etna- 
row ski".

Doroczne W alne Zgromadzenie
K arpackiego T o w arzy stw a  N arcia
rzy  odbędzie się, w  piątek 26 bm. o 
godz. 19.30 w' lokalu T w a p rzy  ul. 
Sokoła 4, II. p. Z grom adzenie P rz e d 
w yborcze  odbędzie się w  tymi sa 
mym lokalu w e witorek 23 bm. o 
godiz. 19.36.

Nadesrane.

A G olw ent Akademji le Cep. fc ni tijr  
Co Lmtd Londyn I A ka.em ji we Wiedniu, 
były długoletni prz .r .  uracz najlepszych 
I n  w  Lo.idynie, W iedniu, K^rlsbjdz e i 
Petersburgu 3214

T . G Ó R 8 K I
lwów, Leona Sapiehy 75.

puleca elegancką g arderobę  m ęską na 
zam ówienie 

Na żądanie w ysyła pom ocnika z p ró b 
kami na prow incje  nie Iic-.ac kosztów . 
C eny konkurencyjne. U lgi w spłatach

NIEJSiU TEATR WIS U  . 
<*Oi i^tik p rzidstiw lió  o godz. 7 30

Wtorek 23 listopada 1326.

Gały M  m  Ifa itia
Fars? w 3 -ch ak tach  G. M ontgom m ery’ego 

OSCIBY:
E. M R a’ston ■> óarschka
Bor B ennett I w łaściciele . W inkler
Van L usen  J banku "Okornicki
Dick D onnelly  f  D ąbrow ski
P asto r D oran D obrzański
Pani Ralston F rapszo
Gwen, jej córica I.e \/i. k?
Ethel Ciark K lim ontow iczów na
M abel W ołoszynow sica
Sabel G rzębska
Marta, służąca S m ererzanka

TEATR NOWSSttr
W torek 23 listopada 1926.

Z pow odu próby genera lnej z operetk i

,5fndki Kawahr1
dziś Teatr zamknięty.
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P O L E C A M Y
W SZE L K IE  N A JP R Z E D N IE JSZ E  G A T U N K I

O  O  k :  3&  U
S P R Z E D A Z  D E T A JL IC Z N A .

L w ó w

Boimów, 1.
I V a .  k l e c e n i e  t e l e f o n i c z n e  n r .  - 5 8 = J 1 1  d o s t a r c z a m y  d o  d o m u . 2432

SZANUJ TWOJ PIŁNIĄDZ!
K apeiusze do przerobien ia  oddaw aj tylko do fabryki ka

peluszy R udo lfa  1 len w e l ta
B alonow a 3 urządzonej w edle najnow szych wymogów 
techniki P rzerab ia  najbardziej zn iszczone k ap e lu sze  na 

najnow sze w zory. Składnice p rzy jęć : 3193-4
pi. Msrjacki 8. Krakowska ?5.

Kazimierzowska 25. Gródecka 72.

M p l MIM l'A m m  ffi LWOWlij
Oddział Miejskiej Kasy Oszczędności we Lwowie
na podstawie zezwolenia Magistratu król, stoi. m ia 
sta Lwowa z dnia 13, l is topada L. M. 50 177 1926 r. 

urządzą
9 grudnia I w dniach następnych

od godz. 9 do godz. 1 i od (17 )  5 do godz. 19 (7)
wieczór

w lokalu własnym przy ul. Wałowej i. 9. I. p.

Sprzedaż licytacyjną zastawów
S przedane zos taną u iew ykupicne przedmioty 

ze złota, srebra, p la tyny i sz lachetne kamienie za
stawione do dnia 30. czerwea 1925 r.,  oznaczone 
Nr.  29 .769  z 1 sierpnia 1918 r. i od Nr. 62 .682  
z 1 'ipca 1920 r. do Nr.  99 .892  z 29, kwietnia 
1924 r. tudzież S erja  II od N r. 4 z 2 maja 1924 
r .  do Nr.  27 .834  z 30 czerwca 1925 i .  ' 3247

C _ 3
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ART ZAKŁAD IłYTOWNICZY I WY
TWÓRNIA PIECZĘCI KAUCZUKOWYCH

G u sta  w y  M^irKskiei
Lwów, Batorego 2? I

wykonuje herby, m onogram y w  złocie  i srebrze, odznak 
dla P. T. T ow arzystw  po bardzo  p rzystępnej cenie

Agenturom w ysoką prow izję 2590

każdy i dziś m oże cię u 
czyć wszelKich p rzedm io 

tów, zap isu ,ąc  się  do
Powszechnego

Uniwersytetu
Korespondencyjnego

gdzie m oże przejść  kursy 
.zKOły pow szechnej, ś re 
dniej, nauczycielskie i fa

chów e.
Kto nadeśle 50 gr. znacz
kami poczt, pod adresem  
Warszawa, Chmielna 33-111 
otrzyma w yczerpujący p ro 

spekt. 3266

Łtifr+rfrtfftitrbe/ bólu UJthuKf
ODCISKI

SttÓ*£ Z6*OetMA ,8fiOD*U0r
fabryki pr.<tfuor&v

f f / m >nr+łiłtfr.1,*? LT t A  A Pw 4 ł JOAMfarjtau/a .Kiedowa J-

Kupno i sprzedaż.

UDZIEKAM lekcje fo rtep ia
nu po dom ach. Z głosze

nie listow nie pod .R u tyno
wana* do adm inistracji Kur- 
jera Lw ow skiego. 3254

i wszelkie produkta rolne kupuje i sprzedaje
na własny i cudzy rachunek

„łeii t a r  zs0ka„ . Iim , Ip ila  5.
telef. 8-96, 48-31. adr. telegr. „Towpoi*.

O TEN OG PAFJ1 wyucza o- 
becnie darm o, "listownie 

R edakcja S tenografa, W a. 
szawa Szczygla 12. 3187

2181

Nowy system skonstruowanych gramo- 
foiiów walizkowych i beztubowych

grają czysto, g łośno  i w yraźnie p rzew yższają  g ra
mofony innych w yrobów  dotychczasow ych g  
G r a m o f o n  w a l i z k o w y  ”  

z podw ójnem  szw ajc. m echanizm em  z kilkuletnią 
gw arancją  zł. 180. Płyty kraj. i zagr. najnow szych 
zdjęć we wielkim w yborze zaw sze  na składzie.

„ K o l i o * 4 Lwów, Sykstuska 24,

ZAKŁADY GRAFICZNE
• •

HURTOW NIE 1 DETAJLICZNIE!

Łyżwy, Kjrky. Sanki krajowe i zagraniczne
poleca najtaniej jedynie firma 

J A T C Ó B  R O ) S K X M A l V  
LWÓW, AKADEMICKA 26. -  Telefon 19-61. Zam ów ie
nia ó prow incji uskutecznia się  odw rotnie. 3183

A. HEGEDUS
Sp. z  ogr. odpow

LWÓW, ul. Sw. MIChAŁA 4,
(boczna Kościuszki).

wykonują pierw szorzędnie AKCJE. ETYKIETY,
SY (jN A T U R \, PAPIE
RY WARTOŚCIOWI 
PLAKATY REKLAMY 
N U T DY ’LOMY, 
nadto WYROBY F.ITO- 
GRAI 1CZN£ TtOĆZO- 
NF o.-az w szelkie ro

boty w zakres
ARTYSTYCZNE]
LITOGR AFii

W  C H O D Z Ą  C E .
TELEFON: 19-14,

Meble klubowe i salonowe
g o to w e  i na zam ów ienia —  oraz przyjm uje w sze l
kie roboty tap icersko-dzkoracyjne tak w  m iejscu  

jak i na prowincji 3089

E t t f i M i l  WŁ Prokopek

CO RTEPIA N Y , PIANINA, 
1 pierw szorzędnych fabryk, 
sp rzedaje  pod gw arancją, ku 
puje g o t.w k ą  Hanak, b a ń 
ska 21 I. p.  T elefon  3235.

pO R T E P IA N  lu t  pianina 
1 k tp/~ z a ia z  G otów ka. 
Nowacki P ańska  17, 326G

C ^E N O G R A FJl w yucza o- 
becnłe darm o, listownie 

Redakcja Stenografa, W a.- 
szaw a. Szczygla 1? 3187

I TCZELNIA p isan ia  i
L-ł kurs nier.jr

na m a
szynie k u rs  pięciotygod- 

niowy zł. 15 M ichalski vó v 
Sobieskiego 12.

Mieszkania.

O O K O j słoneczny, duży, 
* frontow y um eblow any z 
kom fortem  i osobnem  w ej
ściem  do w ynajęcia  Mo- 
chuackiego 22 praw y parter.

Posady i prace

PANNA inteligen tna m łoda 
Polka poszukuje  jak iej

kolw iek posady Z głoszenia 
do adm inistracji pod  „S iero
ta*.

\ \ 7 y  pożyczę lub kupię lampę 
v v  kwarcowy z r«g«rerato  

u rn  z rąk pry watnych Oferty 
pod: .Lam j.a Kwarcowa* tś« 
admin. „Kurjera Lw.“

Różnr

DRACOW N1A sukien Lu- 
1 cyny ui. M ikołałaja 18/1. 
p. 1 rap rzec  w uek ło ra j przyj
muje w szeikje p r-erobk ., 
m odernizow anie fu ter 3159

*W iETNE opask i b ioarow e 
od 1 zł. dla panienek 

r>d 4 5 0  M ałgorzata* B ato
rego 34 U p. 3253

[ TNIEWAZNIAM zgub oną 
książeczkę  w ojskow ą r a 

nazw isko Jó re f  Rybicki wy
daną przez P. K. U. Bucząc* 
rocznik  1891 r. 3263

P o n c i e  cele TSL
Z A f t O W K I

Tli: 48-25 Lwów, ul. Zimorowicza I. 6. Tei. 48 5

b| d PRZECIWKO SZCZUPŁOŚCI >fa
używ ać stale la leży  oddaw .ia uznanycli W ^ c h c d m c h  
P i g u ł e k  W z i r a c ik l a ja c y c h  „Ch.ent Kraft Pillen" 
Pow odują one już w krótkim  czasie  znarzny  przyrost 
na w adze, tw ltn ący  wyg ąd raz pełne, piękno k s z ta łty ! 
ciała (u pań przepyszny biust) potęgują chęć do pracy | 
w zm acniają krew  i nerwy. G w arant, jaico n ie sz k o d i.; 

zaleć, przez .ekarzy. W icie podziękow ań. Cena p ica ki 
zł. S. Dr. Hugo Caro, Sp. z o. o. G dańsk .61. 3134

Cieple fi iiFbsz'canle
usunięciu wilgoci

511, M i i j d l M  1) 1(1
po obsadzen iu  w piecu patent.

K U L T I P L I K A T O R A  O G R Z E WA N I A
Dr inż. W P Kłobukowski i S-ka z o. a.

W arszaw a, W spólna 71, Tei. 15-04, 3054

Powierzamy przedstawicielstwa.

Popierajcie cele T. S. L.

, < U l i G 5 m <( „ O S r t A M
„ P H I L I P S *  —  od 100 w?t!

w zwyż z a  b e z c e n !  Żarów ki od 10 do 32 świec

p o  1  ^ ł a  g r #
poleca 3142

ELEKTR0BŁYSK Lwów. ul. Skarbkowska 4
(naprzeciw  kina Lew).

ferlfflntten Ultramaryn?
jest bezwzględnie najlepszę i najwydatniejsza) 
hrbą do bielizny, wapna i Galów malarskich

O dznaczona na w ystaw ach w B rukseli i M edjoianie 
złotymi m edalami. 229q

N E fl W U W fN E U R A Ś T  £i\llCv
cierpiący na drażliw ość, słabość woli, brak energji me- 
lancł oiję, p rzesyt ży t.a , je z se n n o ść , ból głow y, w rażli
wość nerw ów , śledziennice, nerw ow e zaburzen ia  serca 
i żołądka, o trzym ują bezpłatną b ro szu rę  D i.W e is e g o ,
.cierpienia gr_ GeDharii & bo Gdańsk 3&.nerw ów*

.-141

-  if .  • Za wiorsz milfmatrowy zwycza)ny za i.-s tam  miejscowe 12 gr. zam iejscow e 15 gr. zagraniczne 15 gr. Nadasłana i nskrologja miejscowe 30 gr.
5 i l j  U M I T T ł B II  ■ zam iejscow e 40 gr, zagraniczne 45 gr Pa kronica, komunikaty, pesl i i insnraty na stron ’cacn tekstow ych miejscowe 36 gr zam iejscow e 45 gr.

zagraniczne 54 gr. dronika. roportuar dział ekonom iczny m iejscow e 40 gr. zam iejscow e 50 gr. zagraniczne 60 gr. Na p iarw m ] atrou l miejscowp 50 gr. zam iejscow e 6o gr. 
zagraniczne 75 gr. Drobna ogłoszenia za słow o m iejscowe 6 gr. zam iejscow e 8 gr. zagraniczne 9 gr. kupno i sprzedaż m iejscow e 8 gr. am iejscow e 10 gr. zagranicczno
1' gr. natrymonialite, korespondencja pryw ana miejscowe 12 gr. zam iejscow e 15 gr. zagraniczne 18 gr. poszukujących pracy za słowo 2 gr. YV drobnych ogłoszeniach słow e

tłustym  drukiem  podw ójnie

Nakładem Nowej Polskiej Spółki W ydawniczej Sp. z ogr. odp. Odpowiedzialny redaktor: Tadeusz Stroiński,
Spłata pocztowa niszczeń.- gotówki. Z druLam Polskiej we Lwowie. Chr iżczyzna 17, Tel.29>lS,


